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Plotki o strajku na Śląsku. 


W my z odezwą N. P. R. 
PDS i Ch. D., wzywajacą robotni- 
ków śląskich do 3-dniowego strajku 
emonstarcyjnego, oraz notatkami 
„Robotnika* i „Gazety Warszawskiej" 
0 aii, strajku na Górnym Ślą- 
Sku į wpływaniu czynników admini- 
stracyjnych, aby w poniedz: ałek, wto- 
rek į środę przyszłego tvgodnia zarzą- 
dzone były świętówki, Polska Agencja 


Telegraficzna upoważniona jest do ka- 
tegorycznego stwierdzenia, że wiado- 
mość o jakimkolwiek strajku absolut- 
nie nie odpowiada rzeczywistości. 
W hutnictwie wszystkie fabryki praco- 
wały normalnie, to samo dotyczy gór- 
nictwa, które obecnie pracuje prze- 
ciętnie 51⁄2 dnia w tvgodniu, przyczem 
wszystkie kopalnie były czynne. 


Wiceminister ks, Zongołłowicz w Gdyni. 


Gdynia. We czwartek przybył 
ty pociągiem z Warszawy wiceminister 
wyznań religijnych i oświecenia pu- 
blicznego ks. prof. Żongołłowicz. Na 
Worcu powitali ks. wiceministra wo- 
lewoda pomorski Lamot, kurator okrę- 
Zu szkolnego pomorskiego i przedsta- 
Wiciele władz miejscowych. 

Po krótkiem śniadaniu na dworcu 

iceminister udał się na zwiedzenie 
£akłądu S. S. Miłosierdzia, ochronek, 
 =%zkół powszechnych, szkoły w Oksyw- 
lu, szkoły handlowo - morskiej, poczem 
była się w hotelu Centralnym aka- 
demia, na której przemawiał na temat 
swiaty pozaszkolnej referent oświaty 


okręgu pomorskiego p. Krukowski. Na- 
stępnie ks. wiceminister w pięknem 
przemówieniu podkreślił charakter lu- 
du, zamieszkującego wybrzeże, oraz 
znaczenie morzą dla państwa polskie- 
go. przyczem przyrzekł, że specialnie 
bedzie miał na sercu sprawy szkolne 
i budowę nowych szkół tu na polskiem 
wybrzeżu. Zebrani po skończonem 
przemówieniu wznosili okrzyki na 
cześć wiceministra. 

Na zakończenie akademii prezydent 
miasta Bilek złożył wicelministrowi 
podziękowanie za przybycie do Gdyni. 
Po akademii ks. wiceminister odjechał 
do Weyherowa. 


Liga Narodów radzi nad przesileniem 
gospodarczem. 


Genewa. Na czwartkowem posie- 
dzeniu Zgromadzenia Ligi rozwinęła się 
alszą dyskusja nad zagadnieniami gospo- 
"arczemi, w czasie której bułgarski mini- 
step finansów Moloff oświadczył, iż w ra- 
„O dalszego trwania kryzysu gospodar- 
"żego Bułearia znajdzie się w niemożność, 

łnienia ciążących* na niei zobowią- 
ań, Następnie przemawiał delegat cze- 
chostowacki Osuski, domagając siè zer- 
Wania z pewnemi staremi doktrynami i 
„„otlami i zastósowania w polityce go- 
Spod darczej nowych idei. 
„_ Delegat niemiecki zaznaczył, że Niem- 
musiały już podiąć zarządzenia. ma- 
na celu wzmożenie wywozu, ażeby 
uczynić zadość głównym zobowią- 


d Genewa.  Podkomitet komisji 
cqtWhiczej, który miał za zadanie opra- 
anie rezolucji w sprawie poprawek 
St agp atutu Ligi, oraz sharmonizowanie 
brz atutu z Paktem Kelloga, postan% 
zedstawić komisji prawniczej wnio- 
„ck, stwierdzający, iż wobec trudności 
związania tezo zagadnienia, sprawa 
Nna być odroczona do przyszłego 


iące 
Móg 


| 


zaniom reparacyjnym. Sprawozdawca de 
Michelis (Italia) domagał się szczerego i 
lojalnego współdziałania i podkreślił ko- 
nieczność ratyfikacji przez możliwie naj- 
większą ilość państw konwencji handlo- 
wej. Obrady Zgromadzenia mają się za- 
kończyć doniero w sobote ze względu na 
wielką ilość materiału gospodarczewo, 
który bedzie jeszcze omawiany. Pow- 
stały także pewne trudności w komisii, 
której zadaniem jest sharmonizowanie 
paktu Ligi Narodów į paktu Kelloga. Pod- 
komitet wystapił z proiektem odłożenia 
tej sprawy. Lord Cecil sprzeciwił się te- 
mu. przypominając, że Anglia ivż w roku 
1929 wysunęła nronozycię sharmonizo- 
wania paktów. (PAT.). 


Liga Narodów. 


roku. Generalny sekretarz Ligi Naro- 
dów winien być upoważniony do ze- 
brania poglądów różnych rządów na 
wzmiankowane zagadnienie. . W toku 
dyskusji, która przybierała chwilami 
bardzo poważny charakter, poruszono 
również doniosłą sprawę sankcyj w tej 
formie, jak je przewiduje statut Ligi, 
a nie Pakt Kelloga. (Pat.) 


Ta'emniczy obiad. 


tach ATYŻ. Wielką sensację w ko- 
moge bolitycznych wywołała wiado- 
Poi, 0 tem, że b. prezydent republiki 
OR. nearé, obecny premjer Tardieu, 
si Z minister Wojny Maginot spotkali 
„We środę w Bar-le-Duc. gdzie spo- 
k i razem obiad. Spotkanie to - nie 
wcale przypadkowe. Obecność 
zy jt obiedzię* ministra Maginot po- 

ala przypuszczać. że podczas obiadu 


musiały być rozważane poważne za- 
gadnienia, które nasuwa obecna sy- 
tuacja międzynarodowa. Tardieu, któ- 
ry powrócił wieczorem do Paryża, od- 
mówił dziennikarzom, zebranym na 
dworcu, wszelkich wyjaśnień. 

Dzienniki. przypuszczają, że nara- 
dzano się nad skutkami, jakie wywrze 
na politykę Francji zwycięstwo nacjo- 
nalizmu niemieckiego. (Pat.) 


OGŁOSZENIA 


oblicza się na wiersze milimetrowe. — Wiersz milime- 
trowy kosztuje 15 groszy. — Wiersz reklamowy 60 gr. 


REDAKCJA i EKSPEDYCJA 
znajduje się w Katowicach, ul. św. Stanisława 4. 


Rok 29 


Dyskusja mniejszościowa 
w Lidze Narodów. 


Pierwsze dwa dni rozpraw mad za- 
gadnieniem mniejszościowem na szó- 
stej komisji Ligi Naordów przyczyniły 
się w dużym stopniu do wyjaśnienia 
sytuacji. Niemcy, którzy byli inicja- 
torami dyskusji, odkryli karty, zmie- 
rzając wyraźnie do tego, by w Lidze 
utrwalił się zwyczaj corocznego dy- 
skutowania nad kwestjami mniejszo- 
ściowemi. 

W ten sposób pragną Niemcy osią- 

gnąć dwa cele. Pierwszy. by komisji 
szóstej, która zajmuje się kwestiami 
politycznemi, nadać charakter organu 
dla spraw mniejszościowyc drugi, by 
wywołać w opinji międz wej 
wrażenie, iż procedura madrycka wy- 
maga stałej kontroli ze strony Zgro- 
madzenia. które winno badać, jak pro- 
cedura ta, stosowana przez Rade Ligi, 
funkcjonuje i kiedy „dojrzeje* do re- 
formy. Przemówienie delegata Nie- 
miec, p. Kocha-Weser, wykazało. że 
Niemcy są bardzo niezadowolone 
z tego, iż wiele skarg uznanych zostało 
w ciągu bieżącego roku przez Ligę 
jako nie nadające się do rozpatrywa- 
nia, oraz że o petyciach mnieiszościo- 
wych zamało się pisze w publikacjach 
i raportach Ligi. Innemi słowy pro- 
cedura madrycka została przez Radę 
i Sekretariat Ligi zastosowana źle, 

a conaimniej niewłaściwie. 

O ile jednak Niemcy formalnie 
ograniczyli się tylko do atakowania 
sekretarjatu Ligi i komitetu trzech za 
działalność w ciągu roku ostatniego, 
o tyle działajacy w myśl instrukcvi 
niemieckich delegaci Węgier (Apponyi) 
oraz Albanji zażądali utworzenia sta- 
łej komisji przy Lidze dla praw mniei- 
szościowych. Role były tedy podzie- 
lone tak. aby wywołać wrażenie. że 
głównymi inicjatorami rewizji proce- 
dury są państwa mniejsze, a Niemcy 
jako stały członek Ligi udzielają tylko 
poparcia propozycjom, wysuwanym 
przez kogo innego. 

Na manewrze tym poznano się je- 
dnak odrazu. Już w pierwszym dniu 
obrad przemówił niespodziewanie 
Briand, który mimo swej znanej ;kom- 
promisowości i ustępliwości wobec 
Niemców, okazał się w tym wypadku 
zdecydowanym przeciwnikiem zarów- 
no rewidowania procedury madryc- 
kiej, jak i tworzenia stałej komisii Ligi 
dla praw mniejszościowych. W tym 
samym duchu przemawiał Japończyk. 
będący referentem wielu spraw mniej- 
szościowych na Radzie, jak również 
przedstawiciel Włoch. Ponadto jedno- 
Fcie wystąpiły państwa „traktatowe* 
stwierdzając, że mogą przyjać dysku= 
się na temat rozszerzenia międzymaro- 
dowych zobowiązań w stosunku do 
mniejszości tylko w tym wypadku. je- 
żeli zobowiązar*a te dotyczyć będą 
wszystkich członków Ligi. a zatem 
i takich państw. które nie są związa- 
ne żadnymi specjalnymi traktatami. 

Ze stanowiska polskiego zaintere- 
sowanie wzbudzić musi przemówienie 
miitstra Zaleskiego. którv oświadczył 


co następuje: Kompetencja Rady do 
zajmowania się petycjami, o których 
mowa jest w dorocznym raporcie 
Rady Ligi, nie może ulegać wątpliwo- 
ści. Natomiast rozpatrywanie kokrei- 
nych wypadków przez komisję Zgro- 
madzenia Ligi jest ze względów for- 
malnych zupełnie niemożliwe. „Sądząc 
— mówił minister Zaleski — iż nikt 
z pośród obecnych nie żądałby, by na- 
sza komisja miała pracować w charak- 
terze instancji apelacyjnej w stosunku 
do Rady Ligi. W każdym razie jedy- 
nie Rada Ligi posiadałaby kwalifikacje 
do zaproponowania zainteresowanym 
państwom, aby przyjęły zmiany 
w procedurze obecnie obowiązującej. 
Zdawałoby się, że dyskusja, która 
miała miejsce w Radzie na temat pro- 
cedury w roku 1929, jak również decy- 
zje państw w dziedzinie ochrony mniej- 
szości. Niestety. tak się nie stało. 
Mimo jednomyślności, z jaką uchwalono 
raport madrycki, uznano obecnie za 
właściwe powrócić do tej kwestji, któ- 
ra otrzymała już rozwiązanie po doi- 
rzałvm namyśle i głębokich studjach. 
W istocie rzeczy co mówią trakta- 
ty mniejszościowe? Traktaty prze- 
widują tylko prawo interwencii ze 
strony członka Ligi w wypadku naru- 
szenia lub niebezpieczeństwa narusze - 
nia traktatów mniejszościowych. Trak- 
taty (za wvjatkiem specjalnej konwen- 
cii górnośląskiej) nie znają petvcyi 
mitejszościow ych. Gdyby chciano 
sie tedy trzymać ściśle traktatów, ka- 
żdy konkretny wypadek. musiałbv być 
Radzie przedłożony przez członka 
ady na jego odpowiedzialność. Pro- 
cedura obecna przekroczyła pod wie- 
loma względami zobowiązania trakta- 
towe tak zwanych państw „mniejszo- 
ściowych*. Procedura ta jest dla nich 
obowiązującą tylko dzięki temu, że 
państwa te dobrowolnie zgodziły się 
ią przyjąć. Ostatnio nawet państwa te, 
by wykazać swą dobrą wolę w sto- 
sunku do mniejszości, zgodziły się na 
pewne poprawki zaproponowane na 
sesji Rady Ligi Narodów w Madrycie. 
Co zaś dotyczy nowych żądań, zmie- 
rzających n. p. do stworzenia stałej 
komisji mniejszościowej muszę z całą 
lojalnością i szczerością oświadczyć, 
że mój rząd nie mógłby w żadnym 
wypadku przyłączyć się do tego ro- 
dzaju propozycji i że wogóle przeciw- 
stawi się każdei modyfikacji procedu- 
ry, zmierzającej do powiększenia róż- 
nicv, jaka już istnieje pomiędzy proce- 
durą obecną, a obowiązkami, wypły- 
wajacymi z traktatów mniejszościo- 
wych. i 
Czy oznacza to, iż sprzeciwiałbym 
się w każdym wypadku dyskusji nad 
takiemi lub innemi propozycjami? By- 
najmniej. Istnieje pewien wypadek, gdy 
rząd polski gotów byłby poddać re- 
wizji swój punkt widzenia, 
to nastąpić wówczas, gdyby chodziłe 
o stworzenie. jednakowego systemu 
ochrony mniejszości. dla wszystkich 
człońków Lisi Narodów. co byłoby 


Mogłoby: 


"nie z:kolegami po polsku. 


BRANIBOR 


stawił. 


zresztą zgodne z- pierwotną ideą Wil- 
sona, zmierzającą dö rozciągnięcia 
opieki nad wszystkiemi mriiejszościami 
bez żadnej różnicy.“ 

Dalsze debaty nad kwestią mniei- 
szościową na komisji szóstej Zgroma- 
dzenia Ligj Narodów nie przyniosły 
żadnych konkretnych wniosków 
w dziedzinie zmiany procedury, bądź 
też utworzenia stałej komisji mniejszo- 
szościowej przy Sekretariacie Ligi Na- 
rodów. 

O ile jednak w sprawie procedury 
i stałej komisii. obrady nie przyniosły 
Niemcom żadnych sukcesów. o tyle 
sam fakt wywołania debaty musi wy- 
wołać poważne, zastrzeżenie. Niemcy 
dążą do corocznego dyskutowania 
w komisji szóstej problemu  mniejszo- 
ściowego tak. aby komisji tej nadać 
charakter stałej komisii dla praw 
mniejszościowych. Jedno z pism szwaj- 
carskich. kierujące się właściwą pra- 
sie- genewskiej- kompromisowością, 
oświadczyło już, że komisja szósta 
stała się komisją mniejszościową. 

Rezultaty trzydniowych debat na 
owej „stałej“ komisii mniejszościowej 
ocenić należy jako kompletną kompro- 
imitację „protektorów“ sprawy mniej- 
szościowej. Minister Zaleski wystąpił 
na komisji szóstej w sposób, który zde- 
maskował bezapelacyjnie obłudę nie- 
miecką w.obliczu delgacji 52 narodów, 
reprezentowanych obecnie w Genewie. 

Oto cò powiedział minister Zaleski 
na zakończenie swego poniedziałko- 
wego przemówienia: 

„Dyskutowaliśmy z pełną szczero- 
ścią izżywą chęcią dojścia do poórozu- 
mienia. Będę więc nadal mówić z cał- 
kowitą otwartością. Za każdym razem, 
gdy biorę udział w debacie na temat 
ochrony mniejszości, przeżywam 
szczególne wzruszenia. Jestem głę- 
bokim przyjacielem mniejszości i je- 
stem nim nie od dzisiaj, ani od wczoraj. 
Jako dziecko uczęszczałem w moim 
kraju do szkoły, gdzie język oiczysty 
był surowo wzbroniony. W epoce tej 


nie było jeszcze szkół mniejszościo- 


wych. We wszystkich szkołach pol- 
skich bądź rosyjskich, bądź niemiec- 
kich nietylko nie nauczano w ięzyku 
polskim, ale każde słowo polskie wy- 
powiedziane przez dziecko polskie na- 
wet podczas pauzy uznane było za 
«zbrodnia przeciw państwu, a w kon-, 


sekwencji dziecko było karane. Przy-| imanna celem wykazania. 


pominam sobie, że nawet ja sam zo- 
stałem surowo ukarany za rozmawia- 


Mogą sobie tedy panowie wyobra- 
zić moje głębokie zadowolenie, gdy 
obserwuję tę metamorfozę, która od- 
bywa się w Niemczech od pewnego 
czasu w dziedzinie mniejszości. Jeśli 
wpływ ducha genewskiego nie wywo- 
łałby już zgoła innych rezultatów, jak 
ten właśnie, to Liga Narodów mogła- 
by być z tego dumna. Nie wątpię, że 
delegacja niemiecka po przedstawieniu 
nam deklaracji ożywionych tak głębo- 
ką troską i szlachetnością, w stosunku 
do mniejszości, oświadczy nam, że 
rząd niemiecki jest gotów natychmiast 
podpisać traktat mniejszościowy i że 
zobowiązuję się "poddać całkowicie 
wszystkim przepisom procedury, obo- 
wiązującej w dziedzinie ochrony 
mniejszości. Jestem pewien, że sprawa 
mniejszości, broniona z taką pilnością 
przez Szan. Pana Kocha-Weser, otrzy- 
ma przez taki akt ze strony rządu nie- 
mieckiego impuls nowy i dobroczynny. 
Mogę też zapewnić Szan. Delegata 
Niemiec, że w takim wypadku nie tylko 
nie będę się. przeciwstawiał żądaniom 
niemieckim, lecz że sam zażądam od 
Rady Ligi Narodów, aby przyjęła je. 

Przyciśnięty. do muru takiem posta- 
nowieniem Sprawy, p. Koch - Weser 
umilkł. Sytuację: próbował ratować 
sam dr. Curtius, który przez pierwsze 
dwa dni nie brał udziału w obradach. 
Cóż powiedział Curtius? Fatalne dlań 
pytarie, postawione przez Zaleskiego, 
pozostawił bez żadnej jasnej odpowie- 
dzi: Próbował ratować się wykrętami 
i żaląc się na ministra Zaleskiego za 
wywoływanie wspomnień przeszłości, 
Curtius wykrztusił w końcu, że Niem- 
cy ustosunkują się pozytywnie do idei 
rozszerzenia ochrony mniejszości, ale 
zasłonił się natychmiast innemi pań- 
stwami, o których wiadomo, że trakta- 
tów mniejszościowych nie chcą. Że- 
nujące pytanie miristra Zaleskiego po- 
zostało .tedy bez jasnei odpowiedzi, 
a obłuda niemiecka publicznie została 
przygwożdżona. . 

Gwoździem do trumny, w której po- 
chowano resztki złudzeń co do uczci- 
wości niemieckiej | polityki mniejszo- 
Ściowej, było bardzo silte i stanowcze 
przemówienie Biranda, który w obro- 
nie istniejącej procedury i obowiązują- 
cych traktatów zręcznie polemizował 

z Curtiusem; powołując się na Strese- 
że system 
Skarg mniejszościowych jest iństytu- 
cią przejściową. Ponadto Briand użył 
całego swego krasnomówstwa w obro- 


nie atakowanego przez Niemców Se- 
kretarjatu Ligi Narodów, w obronie 
procedury madryckiej i całej Ligi Na- 
rodów, jako gwarantki praw mniej- 
szości, 

Mowa Brianda, ujęta w akonali 
formę i zawierająca mocne akcenty 
przeciw żądaniom niemieckim, wy- 


sprawie korytarza . Gen. de Marinis 
stwierdza, że o ile np. w kwestji Saary 
przy pomocy pertraktacvj będzie mo- 
żna dojść do rozwiązania tego zagad- 
nienia, to w kwestji granic wschodnich 
rozwiązanie jest nadzwyczai trudne i 
mogłoby być dokonane jedvnie siłą. 
Autor zwraca uwagę na fakt, że pod- 
czas gdy w Niemczech wzrasta agita- 
cia rewizionistyczna, na polskiem Po- 
morzu stanie pomnik odzyskania nie- 
podległości, . Dalej gen, de Marinis za- 
znaczą. że pewna część żądań państw 
rewizjonistycznych będzie musiała bvć 
wzięta pod uwagę, i ewentualnie za- 
spokoiona, lecz, że jest to kwestia cza- 
su, W tym zakresie jedynie Liga Na- 
rodów może. skutecznie doprowadzić 
do porozumienia pomiędzy rewizjoni- 
stami i antyrewizjonistami, 


Prezydent Masaryk popiera żądania 
rewizjonistyczne Niemców. 


Dziennik wiedeński „Neue Freie 
Presse“ ogłosił - oświadczenie prezy- 
denta Czechosłowacji, Masaryka, w 
sprawie korytarza gdańskiego. Urzę- 
dowe sfery czechosłowackie twierdzą, 
że tekst, . podany przez „Neue Freie 
Presse“. nie jest dokładny. Oświad- 
czenie prezydenta. Masaryka brzmiało: 
„Istnieją dwa punkty, specjalnie groźne 
dla pokoju Europejskiego. Jednym jest 
korytarz polski, drugim- Weery. Co 
do korytarza, to przypuszczam, że 
Niemcy nie będą mogły nigdy przyjąć 
uregulowania obecnego, które oddzie- 
liito Prusy -wschodnie od całości Rze- 
szy niemieckiej.” 

Dlaczego nie będą „mogły?“ Mu- 
szą =~ jeśli nie będzie takich poglądów, 
jak p. Masaryka. Jeśli głowa państwa ta- 
kiego, iak Czechosłowacja, wyraża taki 
pogłąd. to nie można sie dziwić, że 


60) (Ciąg dalszy). 


— Wracasz, Dietrichu?" 

— Z Kalwy prosto jadę.. 

— Klasztor Bogu poświęconych pa- 
nien, magraf Gero tam nad Solawą po- 


-- Odwiozłeś za kraty klasztorne 
dziecko? ` 

Margraf upadł zmęczony na ławę 
i podparł ręką swą głowę. 

— Moie dziecko — zaszeptał z roz- 

naczą Dietrich — moje dziecko. 

— Przestań rozpaczać, nie czas dziś 
1a żale. 

— Wieść ze dworu nadeszła. 

— Wieść? Jaka wieść? 

— Wojna! l 


KJ 
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Nigdy jeszcze tyle rycerstwa stare 
mury Braniboru nie widziały. è Ze 
wszęch stron marchii ściągają wojsko, 


"wszystkie grody hawelańskiej, lutec- 
"kiej i obotryckiej ziemi, żelaznych na 
-wojne wysyłają rycerzy. 


Niemieckie załogi grodów i miast 


- przez Niemców opanowanych, do Bra- 


nibotu spieszą. do Braniboru Ściągaią 
Mściwoj i Mieczysław słowiańskie 
zbrojne chłopstwo. 

Z Kamienia”); Poddębia*), Małaho- 
wej”), Brzeźnicy‘), Perlejowa*), Do- 


1) W łacińskich średniowiecznych dokumentach: 
Camon' in terra Slavorum, niemiecki Hanaburg, 
Hamburg—Kamień (D. Schultz). 

2) Podstupin, dziś Potsdam. 

3) Malchin w Meklenburg-Zwierzynie. ` 

4) Priessnitz (S. Zatański, Geogr. im. słow. 
2) Perleherg w Prandenburgw 
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mic”), Bielozóry”), Glinian*), Bielczyk'). 
Tnrkawy'), jadą zbrojne oddziały, aby 
się wodzy margratów poddać iw da- 
leki zaalpejski świat iść z cesarzem. 

Nie masz miejsca w braniborskim 
zamku na tyle rycerstwa, na polach 
więc obozem rozłożono pułki, słowiań- 
skie zbrojne chłopstwo w chatach 
kmiecych stoi. 

Rżą konie ua ógromnym podwórcu 
zamczyska, żołnierstwo broń ostrzy, 
zapasy gotuje, lub gra w kości, liczne 
garnce piwa dla ochoty spełniając. 

Jednym z ostatnich przybył książę 
Mieczysław z tarnowskiem rycer- 
stwem. Aż do Braniboru odprowa- 
dziła go wierna i kochająca żona; łza- 
mi się zalewa Edyta na myśl o rozłące. 

Zajechali ria grojec braniborski w 
w gościnę do margrafów, a Edyta na- 
wet w wesołem gronie rycerzy i nie- 
wjast płacze i płacze. 

Margraf każe nosić liczne dzbany 
miodu i wina, Mieczysław do trunku 
się leni, odsuwa od siebie kielichy, w 
cudne oczy żony patrząc, targany my- 
ślą, że te oczy, tę kochaną postać zo- 
stawić musi, w daleki świat jadąc. `I 
nie jak rycerz, lecz jak żak zakochany 
płacze przy rozstaniu się i kwili... 

— Smutne przeczucie w duszy mo- 
jej się rodzi — szepce do Niemki 
książę. 

— Nie daj mu wiary. 

— Ty wiesz, Edyto, że miłość mię 
w dom twego ojca wprowadziła, że nie 


1) Doemitz w Brandenburgu. 
2) Wittemberge . 

3) Stendal w Brand. 

4) Belzig tamże. 

5) Torgau. Górtie Łużyce 


twoje wiano, lecz ogniem buchające 
serce kazało mi cię poślubić. 
' -— Równie gorąco cię pokochałem. 
— Słuchaj, moja żono. Mówią lu- 
dzie, że małżeństwo to spalenisko  mi- 
łości „że żona to-owoc codzienny, któ- 
ry się sprzykrzy i spowszechnieje. Po- 
wiedz mi, kochanie moje, czy ty mo- 
żesz to-o. mem uczuciu dla ciebie po- 
wiedzieć? : - 
— Nie, nie! Mieczyslawie 
— Sto razy dziś bardziej cię ko- 
cham, każdą mą wolną chwilę oddaję 
tobie, siedzę u twych stóp, patrząc w 
twe oczy, słuchając głosu twego. Gdy 
słowa twe słyszę, zdaje mi się, że w 


nich tętni nuta piosenek, słyszanych. 


na dworze twego ojca, dzwonisz mi 
jak słowik, ty nad życie ukochana. 

— Mój ty drogi!... Jedź, niech cię 
Bóg prowadzi, bij wrogów cesarza i 
wracaj do mnie. 

— Będziesz mi wierną? 

Edyta zachmurzyła się, positie 
iei oczy. 

— Obraża mię to pytanie, mężu 
mój. 

— O ia ci wierzę, bez granic wie- 
rzę. Powiedz mi jednak... 

.— Co chcesz wiedzieć, Mieczysła- 
wie? 

— Czy... Tłumią się myśli w gło- 
wie w tę godzinę pożegnania, chciał- 
bym żeby te ostatnie chwile całe wie- 
ki trwały, aby wypowiedzieć, co się 
dzieje w duszy mej. 

— Mów... 

— Czy mię kochać będziesz — 
kwilił Mieczysław — czy myśl twa 
do mnie należeć będzie, czy wspom- 
nisz mnie. gdy w dalekim Świecie tu- 
łać sie będę..r 
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i Przegląd polityczny 


Generał włoski © korytarzu gdańskim. 


„ „Corriere della Sera" zamieścił dru- 
gi artykuł gen. Alberta de Marinisa o 


a nn. 
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wołała w * kołach PAE NA praw- Y 
dziwy popłoch. Briand, cieszący Się 
na terenie międzynarodowym opinia 
przyjaciela Niemców i człowieka kom- 
promisu, okazał się w danym wypad 
zdecydowanym i nieustępliwym prze” 
ciwnikiem mniejszościowych int 
niemieckich. 


Niemcy "mają coraz większą odwagę 
występowania z pretensiami o rewizić 
granic. f 

W każdym razie Polska powini? 
zapamiętać sobie opinię p. Masarykć 
i odpowiednio nastawić swą polityk 
względem Czechosłowacii. 


Frazesy mrzonki. 


Dziennik „Figaro“ wypowiada z4% 
nie bardzo pesymistyczne o sytuacji 
jaka wytworzyła się w Europie ” 
skutek ugodowej polityki, rozpocz 
przed 6-ciu laty przez lewicowe rządy 
francuskie. Sprawy zewnętrzne — ?' 
sze autor artykułu — doszły obec! 
do takiego stanu zamieszania, że dłuże! 
opinii publicznej oszukiwać już nie mó” 
żna. Wszystkie możliwe ustepstwa-} 
rzecz Niemiec zostały poczynione i i 
ko rezultat mieliśmy nasamprzód m% 
rifestacje pangermanistyczne, naz% 
jutrz po ewakuacji Nadrenji, późnić 
kampanię przeciwko Traktatowi We” 
salskiemu, manewr o sprawę mnić* 
szości narodowych, kawał z rozbrc:* 
niem, żądanie rewizji traktatów, 2% 
maskowany budżet Reichswehry. 107 
wiązamie parlamentu, wybory, prz?” 
prowadzone tak, aby rozwiązać Tę? 
obecnym kierownikom polityki mi 
mieckiej į wreszcie wstąpienia do pa“ 
lamentu band hittlerowskich. 

Pangermianizm zaczyna w między” 
czasie działać jako siła przyciągając” 
dowodem czego wrażenie wśród na: 
cjonalistów austriackich, Przed 30- 
czerwca, datą . ostatecznej ewakuadi - 
Nadrenii. zapowiedziano rozpoczęci) 
nowej ery. Przeszło kilka tyg 
era ta rozpoczęła się, lecz pełna 
ona trudności i groźb. Rzadko kiedy 
fakty zadały tak stanowczy kłam fr 
zesowi i mrzonkom. 


= 


— Bądź tego pewńrym. ' 


— Oto liście lecą z drzewa, a jeb 
ten jawor przed oknem listek za e 


kiem traci, tak opuszcza mię każda 
bra myśl, zostaje zimny, pusty, oddaję, 
z nadziei pień duszy... Zimno w 4" 
szy, pusto, smutno. ^ 3 

Edyta pocałunkiem przerwała 
smutne myśli, rodzące się w a 
męża. : 

. — W. dom żony kochającej cię, t“ 
skniącej za tobą. wrócisz... 
"Tymczasem książe Bernard | wydai 
rozkazy. : Przywołał do siebie rycer2? 
Kizę i rzekł: żę 

— Ząastępcą moim w tym grodzi” 
będziesz. | 

— Nie * zawiodę -twego ae" 
margrafie. 

— Z ramienia brata mego, Diet mo 
cha, zwiedzać musisz zamki i mia’ 
we wschodniej marchii, utrzymać my: 
karności straże, które tam zostawia 

— Rozumiem, panie. fe 

— Równie dobrze znam hawl" 
ską jak i polską mowę. p 

£2 Na umysły słowiańskiego ci!07, 
stwa masz działać uspokajająco, W 
stko uczyń: aby na północy panow. 
ład i spokój... 

— Uczynię to, panie. 

— W razie potrzeby uciecz się 
obietnic, do rozszerzania pa pie 
dziei. Jak kwiat zerwany w OST Cari 
ma przedłużone życie, jeśli go do £ Sons 
ca wody: wstawimy, tak zrozpać 
dusza istnieje sztucznem życiem eki 
dziei. Los, jaki pogańskie ludy CZ... 
łachmanem różowej nadziei zasłań! 

— Uczynię, jakoś kaz 
(Ciag dalsze nastani. 
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Św. Franciszka, 
wyzn., założyciela za- 
konu franciszkańskiego 

w Asyżu, f 1226. 
Św. Petronjusza, 

biskupa, wyznawcy, 


Sobota 


fg 


| Daździernika 


SŁOW.: BRATYSŁAW. 


U Jutro niedziela, 5-go października: 
roczystość Królowej Różańca św. 
Ń Wschód Zachód 
końca o godz. 5.48, 0 godz. 17.17 
BfeZYca n i © 4685,00, 1.48 
Dłagość dnia 11 godz. 29 min. 
i Zmiany powietrza: chłodno, 
êkki deszcz. — Jutro: nieprzyjemnie, 
Skłonność do wichury. 


— Paszporty zagraniczne dla rezerwi- 
stów, Władze wojskowe wyijaśniły, że 
Osoby, których nie powołano na ćwicze- 
a, a którym władze administracyjne od- 
Mówiły wydania paszportów zagranicz- 
ych ze względu na postanowienie 470 
I0żp, wyk. do ustawy o powszechnym 
bowiązku. służby wojskowej, otrzymują 
2 PKU na własne żądanie lub zaintereso- 
Wanych władz specjalne zaświadczenia. 

. Poświadczenia te wydawane będą tyl- 
KO tym szeregowym rezerwy, którzy udo 
Wodnią, że poczynili starania o wydanie 
Baszportu zagranicznego, lub że paszport 
aki już otrzymali, a jedyną przeszkodą w 
Wyjeździe jest postanowienie wymienio- 
nego art. 470 ustawy o powszechnej służ- 
bie wojskowej. 

— Ilu jest robotników w Polsce? Jak 
Wykazuje statystyka, ogólna liczba robot- 

tów najemnych w Polsce wynosi około 
2950.000, -z czego blisko 1.600.000 czyli 
£ proc. można zaliczyć do grupy rolnej 
l leśnej, reszta zaś dzieli się na wszystkie 

ne zawody, obejmujące przemysł, han- 
IE], transport, roboty publiczne i służbę 

"mową. 

_ Nieco więcej niż połowę robotników 
tólnych stanowią robotnicy stali, resztę 
Ża$. sezonowi. 

"Dokładne cyfry, tyczące zatrudnienia 
w przemyśle, z podziałem robotników 

edług płacy i wieku, zatrudnionych w 
Boszczególnych przemysłach, zostały spo- 

ądzone po raz ostatni w r. 1928. 

Ogółem w przemyśle zatrudnionych 
było (w tysiącach) 845,1, z czego na prze- 

Vsł górniczy przypada 145.4, hutniczy 

.7. mineralogiczny 55.2, metalurgiczny 

„3, chemiczny 44.0, włókienniczy 187.6, 
DBapierowy 14.5. garbarski 8.5, drzewny 

.0, spożywczy 88.0, konfekcyjny 18.2, 
budowlany 22.1, drukarski 15.1, w elek- 
Towniach i wodociągach zatrudnionych 
było 9.5. 

— Dopłata za przesyłki. Ministerstwo 
Poczt i telegrafów przypomniało central- 
Pi urzędom pocztowym i- urzędom 
q..OTCoWym, które przyjmują korespon- 
ĉncie poleconą poza godzinami urzędo- 
M emi, że za wszelkie tego rodzaju prze- 
Ki należy pobierać dodatkową opłatę 
~ Wysokości 50 groszy. 


Województwo śląskie 


i > Zgon byłego naczelnika wydzia- 
p, Prezydjalnego. W: Krakowie zmarł 
K krótkiej chorobie emerytowany na- 
sję nik wydziału prezydjalnego ślą- 
„1eg0 urzędu wojewódzkiego. Śp. Lud- 
aspary, przeżywszy. lat 64. Po- 


ęrzeb odbył się we czwartek w Kra- 
Owie, 


* 
Wybory do senatu i do sejmu 
Śląski ybory 


ist ego równocześnie. W dniu 23-go 
Opada odbędą się — jak wiadomo 
ró ê terenie wojewodztwa śląskiego 
cz Nocześnie wybory do senatu Rze- 
zo POSPOlitej i do sejmu śląskiego. Gło- 
pr. Anie odbędzie się równocześnie 
dzi cd temi samemi komisjami. . Wszę- 
dari będą urządzone dwie urny do skła- 
ja kartek wyborczych. Komisarza- 

"Wyborczymi zostały te same osóby. 


* Zwolnienie pórsonału ` biurowego 
m,przemyśle śląskim. Zakłady prze- 
Ysłowe Hohenlohego i Katowickiej 


8 
; p 
Ka 


A Z WO S A 


Spółki Akcyjineji przystąpiły do czę- 
ściowego zwalniania swego personału 
biurowego. Również fabryka kotłów 
W. Fitzner w Siemianowicach reduku- 
ie 50 procent swych urzędników. Re- 
dukcji podlegać będzie wielu urzędni- 
ków Polaków, natomiast wypowiedze- 
nia nie dotknęły urzędników obcokra- 
jowców. Ogółem wydala się 200 urzę- 
dników.. Zwolnienia opiewają na dzień 
31 12. b. r. Władze odnośne wglądną 
niewątpliwie w tę sprawę. 

* Biuro sekretarjatu generalnego N. 
Ch. Z. P. znajduje się w Katowicach 
przy ulicy Plebiscytowej 1, IV. piętro, 
pokój 22, telefon nr. 3—74 i jest czynne 
codziennie od godz. 9-tej do 16-tej. 


* Zmiany okręgów doręczeń prze- 
syłek pocztowych. Dyrekcja Poczt i 
Telegrafów w Katowicach donosi: Z 
dniem 15 października 1930 r. weidą 
w życie następujące zmiany okręgów 
doręczeń przesyłek pocztowych: Z 
okręgu doręczeń agencji p. t. Korno- 
wąc wyłącza się przysiołek Konotki, 
zwany także „Kantki* i przyłącza się 
go do okregu doręczeń agencji p. t. w 
Lubomji. Z okręgu doręczeń agen- 
cji p. t. Kornowac wyłącza się dalej 
wieś Pogrzebień i przyłącza do okręgu 
doręczeń urzędu p. t. w Brzeziu k. 
Rybnika. Z okręgu doręczeń agencji 
p.t. Dąbrówka Wielka wyłącza 
się wieś Bańgów i wieś Przełajkę, wy- 
łaczając równocześnie z okręgu dorę- 
czeń urzędu p.t. w Siemianowi- 
cach Śl. Posterunek policji w Bań- 
gowie i nadleśnictwo zwane „Bażan- 
terja i przyłącza się to wszystko do 
okręgu doręczeń urzędu p. t. w Mi- 
chałkowicach. 


* Godziny służbowe w dziale tele- 
fonicznym. Od 1 października r. b. do 
31 maja każdego roku przedłuża się 
godziny służbowe w dziale telefonicz- 
nym do godz. 19-tej t. į. od godz. 8-mej 
do 19-tej bez przerwy południowej w 
następujących urzędach pocztowo-tele- 
graficznych: Jastrzębie Zdrój, 
Jaworze, Wisła. Poza tem, t. j.w se- 
zonach letnich pełnią urzędy te służbę 
nieprzerwanie od godz. 8—2l-ej. 


* Protest Śląska przeciwko prowo- 
kacjom niemieckim. W dalszym ciągu 


rezolucje przeciw prowokacyjnej mo- 


wie Treviranusa uchwaliły koła Z. O. 
K. Z. w Frydku, Makoszowach i Niki- 
szowcu. W Frydku zarządzono skład- 
kę na budowę łodzi podwodnej, w Ni- 
kiszowcu zaś na budowę hydroplanu. 
„Odpowiedź Treviranusowi.* W Ni- 
kiszowcu zebrano 34.30 zł. Niewątpli- 
wie za przykładem tych kół pójdą inne 
miejscowości Śląska. 

+ Kraków przeciw powiększeniu 
województwa śląskiego. We wtorek 


30 września b. r. odbyło się plenarne - 


posiedzenie Izby przemysłowo-handlo- 
wej w Krakowie, na którem prezes 
Izby stwierdził, że przy opracowywa= 
niu reformy podziału administracyjne- 
go państwa wysunięto projekt przyłą- 
czenia do województwa śląskiego naj- 
bardziej uprzemysłowionych okolic wo- 
jewództwa krakowskiego, jak Zagłębie 
węglowe, chrzanowskie oraz: okreg 
bialski i żywiecki. Izba podjęła pracę 
w kierunku zaniechania tego projektu, 
a celem skutecznej obrony swego sta- 
nowiska postanowiła ogłosić prace 
specjalne, które zawierają szereg cie- 
kawych materjałów dla ankiety o- po- 
dziale -administracyjnym państwa. 


Katowice. (Odwołanie kon- 
sula niemieckiego). Gazety nie- 
mieckie donoszą o. ostatecznem odwo- 
łania dotychczasowego generalnego 
konsula Rzeszy niemieckiej w Katowi- 
cach, barona von Griinau, który bawi 
chwilowo na urlopie. Odwołanie na- 
stąpiło z dniem 1 października b. r. 
wobec czego konsul generalny baron 
von Griinau już więcej nie wraca na 
placówkę katowicką. Następcą  iego 
ma być osoba. bardzo dokładnie obzna- 


kolejowego.) Od 1 


należało wykonać 
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jomiona ze stosunkami mniejszości nie- 
mieckiej na terenie województwa ślą- 
skiego. 

— (Kapitaliści 
płacić podatków.) Baronowie 
węglowi zwrócili się do rządu, aby 
zniósł podatek komunalny od węgla 
a conajmniej obniżył go do pół porcent. 
Zamiary przemysłowców godzą w eg- 
zystencję naszych gmin. Podatek od 
węgla jest jeszcze jedynym podatkiem, 
który przynosi im dochód. To też 
gminy mają obowiązek pilnować, by 
im nie odebrano ostatniego źródła sta- 
łych dochodów. 

— (Człowiek zawieszony 
międzyniebem a ziemią). Jak 
już donosiliśmy, w dniu 5-go paździer- 
nika 1930 r. wszyscy, którzy przyjdą 
o godz. 14-tej na lotnisko w Katowi- 
cach, będą mieli. niezwykłą okazje 
przeżycia szeregu  emocjonujących 
chwil. Mianowicie odbędą się sensa- 
cyjne popisy akrobatyczne p. K. W. 
Kunau, fenomenalnego i jedynego w 
świecie akrobaty, który wykonuje nie- 
prawdopodobne wprost ewolucje. Wy- 
stępy nieustraszonego Śmiałka wzbu- 
dziły podziw w największych- mia- 
stach Europy, a ostatnio w szeregu 
miast polskich między innemi w War- 
szawie. Rezykując co do sekunda ży- 
cie, jeśli wziąć pod uwagę pęd samo- 
lotu i ostry prąd powietrza, wytwa- 
rzany przez śmigło aparatu p. Kunau 
po wykonaniu szeregu -ewolucji prze- 
chodzi do ich zakończenia, wykonując 
z kilkuset metrowej wysokości brawu- 
rowy skok ze spadochronem systemu 
Irwin. Niebywała ta impreza wzbu- 
dziła już obecnie ogromne zaintereso- 


nie chcą 


"wanie. 


— (Postrzelenie amato- 
rów cudzej własności.) W 
ubiegły wtorek późnym wieczorem 
usiłowało dwóch osobników włamać 
się do jednej z altanek w ogrodach 
szreberowskich przy ulicy Kościuszki. 
Stróż użył broni palnej i zranił obu 
włamywaczy, mianowicie 22-letniego 


Wilhelma Pielę z Hajduk Wielkich oraz. 


31-letniego Ryszarda Szulca z Załęża, 
poczem ich przytrzymano i odstawio 
no do komisarjatu policji. 
— (Porażony przez prąd 
elektryczny.) Zatrudniony przy 
budowie szkoły technicznej w Katowi- 
cach murarz Jan Garstka dotknął się 


przez nieuwagę nieizolowanego drutu | 
poparzony. 


elektrycznego i został 
Umieszczorło go w szpitalu miejskim. 

Zawodzie pod Katowicami. (Za- 
ginięcie chłopca.) Dnia 25 wrze- 
śnia oddalił się z domu rodzicielskiego 
14-letni uczeń szkolny Leopold Wei- 
noch, zamieszkały przy ul. Waleriana 
nr. 7 i dotychczas nie powrócił. Zagi- 
niony chłopiec jest wzrostu 110 cm, o 
twarzy podłużnej, włosy blond, oczy 
niebiesbie, zęby zdrowe, nos orli, ubra- 
ny w szary garnitur, czapka granato- 
wa, półbuciki czarne. Wiadomości, 
któreby mogły przyczynić się do usta- 
lenia obecnego miejsca pobytu zaginio- 
nego, należy kierować do najbliższego 
urzędu policyjnego. 

Mysłowice. (Kontrola bezro- 
botnych.) Najbliższa kontrola bez- 
robotnych z Mysłowic i. okolicy, nie 
pobierających zasiłku, odbędzie się, 
jak zwykle w magistracie, dnia 16-go 
października. « Niezgłoszenie się do 
kontroli pociągnie za sobą skreślenie 
bezrobotnego z ewidencii. 
Zamknięcie przystanku 
października 
b. r. pociągi, zdążające z Mysłowic do 
Oświęcimia, nie żatrzymują się na 
przystanku około stadjonu. Po otwar- 
ciu sezonu ślizgawkowego przystanek 
znowu będzie czynny. 

Szopienice w Katowick. (Otwar- 
cie szosy.) Szosa Szopienice — 
Sosnowiec będzie oddana do użytku 
dla ruchu kołowego do dnia 14 b. m. 
Dłuższy okres trwania robót przy prze- 
budowie szosy tłumaczy się tem, że 
nietylko prace, 
związane z przebudwą szosy, ale rów- 
nież roboty kanalizacyjne. oraz wzno- 
sić oba mosty na Przemszy. . 

Siemianowice w Katowick. (Pięć- 
dziesiątlecie T. C. L.) Uroczy- 
stość 50-letniego istnienia T. C. L. od- 


będzie się w niedzielę, dnia 26 paź- 
dziernika b. r. Bliższy program uroczy- 
stości ogłoszony zostanie później. 
Michałkowice w Katowick. (Ofia- 
rapracy.) W nocy na 1 b. m. zabi- 
ty został na kopalni „Maks* wskutek 
oberwania się węgla 34-letni rębacz 
Stanisław Pawełczyk z Michałkowic. 


Tragicznie zmarły osierocił żonę i 
dziecko. 
Nowawieś w Katowickiem. (Pro- 


test przeciw zakusom nie- 
miecki m). Rada gminna w Nowej- 
Wsi powzięła» następującą rezolucję 


przeciw mowie Treviranusa: Rada 
gminna w Nowei-Wsi z ubolewaniem 
stwierdza, że w Niemczech osobistości 
na odpowiedzialnych stanowiskach 
uprawianiem polityki odwetu naruszają 
zasady prawa i moralności, które jedy- 
nie winny regulować warunki współ- 
życia poszczególnych narodów ipaństw. 
Propaganda niemieckich odpowiedzial- 
nych czynników za oderwaniem od- 
wiecznie polskich ziem zachodnich od 
Rzeczypospolitej jest grzechem prze- 
ciw pokojowi Europy i świata. W in- 
teresie pokoju podnosimy uroczysty 
protest przechw atakowi Niemców na 
granice naszych wojew. zachodnich. 
szczególnie Pomorza i Śląska Polskie- 
go. — Albowiem Polacy bez wyjątku 
bronić będą do ostatniej kropli krwi 
nienaruszalności zachodnich swych 
granic od wszelkich na nie zakusów. 


Z Król. Huty 


Król. Huta. (Ziemniaki dla 
biednych). Magistrat miasta Kró- 
lewskiej Huty ogłasza przetarg oferto- 
wy na dostawę 2000 tonn ziemniaków 
jadalnych, zdrowych dla zaopatrzenia 
najbiedniejszej ludności miasta. . Ofer- 
ty należy składać w Komunalnvm Urzę- 
dzie Pośrednictwa Pracy w Król. Hu- 
cie przy ulicy Głowackiego nr. 5 do 6 
października 1930 r. godz. 11 przed po- 
udniem. 

— (Sporządzenie spisu wy- 
borców do sejmu śląskiego.) 
Dnia 23 listopada 1930 r. odbędą się 
wybory do sejmu śląskiego. Lista 
wyborców zostanie sporządzona -na 
podstawie spisu wyborców do sejmu 
Rzeczypospolitej. Dla uniknięcia ewen- 
tualnych pominięć w listach, magistrat 
miasta Królewskiej Huty wzywa do 
zgłoszenia się do dnia 4 października 
b. r. w biurze wyborczem magistratu, 
pokój 100, II piętro: a) osób, które 
ukończyły w czasie od 31 sierpnia br. 
do 26 września b. r. 21 rok życia i 
mieszkają przynajmniej od 26 września 
1930 r. w Królewskiej Hucie; b) wsży- 


„stkich innych osób, które mają ukoń- 


czonych 21 lat życia i przyprowadziły 
się z innych miejscowości do Królew- 
skiej Huty w czasie od 30 sierpnia br. 
do 25 września b. r.; c) osób, które po- 
siadają prawo wyborcze a nie wypeł- 
niły listy mieszkaniowej do sejmu Rze- 
czypospolitej. 

— (Szkoły dokształcające.) 

Tutejsze szkoły dokształcające noszą 
obecnie następujące nazwy: Publiczna 
Szkoła  Dokształcająca Zawodowa 
Nr. I (przemysłowa) i Publiczna Szkoła 
Dokształcająca Zawodowa Nr. II (ku- 
piecka). Szkoła przemysłowa mieści 
się w bundyku przy ul. Gimuazjalnei 
nr. 51, szkoła kupiecka zaś mieści się 
w nowym budynku szkolnym przy ul. 
dr. Urbanowicza. 
(Dalsze kredyty budo- 
wlane.) Na ostatniem posiedzeniu 
komisii budowy mieszkań: przy magi- 
stracie rozdzielono dalsze kredyty na 
budowę mieszkań w wysokości 71.500 
złotych. Za kwotę tę wybudują wnio- 
skodawcy trzynaście mieszkań przez 
nadbudowanie domów. Tych trzyna- 
ście mieszkań równa się jednemu no- 
wowybudowanemu budynkowi. Nale- 
ży dodać. że. budowanie mieszkań 
przez nadbudowę domów jest o wiele 
tańsze. 

— (Budowa nowych koszar), 
projektowana już od kilku lat, naresz- 
cie stanie się rzeczywistością. Plan 
budowy napotykał na poważne trud- 
ności. Nasamprzód było brak fundu- 
szów budowlanych, a następnie odpo- 
wiedniego budowiska. Po długich za- 
biegach i staraniach znalazły się pie- 


' niądze, a także upatrzono odpowiednie 


Część budowi- 
na terytorium 
gminy Świętochłowice. Magistrat mia- 
sta Królewskiej Huty zabiega o naby- 
cie tegoż terenu od gminy Śświętochło- 


pod budowę miejsce. 
ska atoli znajduje się 


wickiej w drodze kupna. Układy w: 
tym względzie już podięto i podobno 
jest nadzieja, iż zostaną ukończone z 
pomyślnym wynikiem jeszcze w bie- 
żącym miesiącu. Wobec tego przypu- 
szczać należy, iż budowa koszar roz- 
arai, zostanie z wiosną przyszłego 
roKuU. 

— (Nowa ulica.) Na ukończeniu 
jest nowa ulica, łącząca ulice Dworco- 
wą i Sienkiewicza, przechodząca obok 
nowego gmachu urzędu skarbowego. 
Prace tak daleko postąpiły, że iuż w 
najbliższych dniach oddana zostanie 
tica do użytku. W myśl uchwały ra- 
ły. miejskiej otrzyma ulica ta nazwę 
„lica dr. Rostka*. 


— (Ostrzeżenie przed nari- 
szeniem plomb.) Liczniki, ogra- 
niczniki i tablice rozdzielcze elektrycz- 
ne, tak samo wodomierze są zamknięte 
plombą miejskiego urzędu techniczne- 
go. Magistrat zwraca odbiorcom uwa- 
gę na to, że. uszkodzenie względnie 
zerwanie plomby. podlega karze i 
wzbudza podejrzenie kradzieży energii 
elektrycznej względnie wody. Odpo- 
wiedzialnym. jest zawszy odbiorca. W 
»rzyszłości zostaną wypadki narusze- 
1ia plomb podane prokuratorowi przy 
'ównoczesnem wstrzymaniu dalszego 
lostarczania energii. 


z Swietochłowickiego 


Hajduki Wielkie w Świętochłowi- 
ckiem. (Wydalenie generalne- 
zodyrektora.) Według doniesienia 
cazet niemieckich został wydalony z 
sranic państwa polskiego generalny 
dyrektor huty Bismarcka, Kallenborn. 
Wydalenie było już dawniej postano- 
wione, lecz zawsze udało się gen. dy- 
rektorowi Kallenbórnowi uzyskać ze- 
zwolenie na dalszy pobyt w kraju. 
Ostatecznie władze krajowe odmówiły 
zezwolenia-i p. Kallenborn był zmu- 
szony wyjechać w ubiegły wtorek — 
do Niemiec. -Pan Kallenborn należał 
do tych generalnych dyrektorów na 
Górnym Śląsku, którzy pobierali do- 
chody, przekraczające miesięcznie 100 
tysięcy złotych. Sprawa ta była nie- 

iednokrotnie poruszana przez organi- 
zacje zawodowe, zaś w szerokich ko- 
lach robotników - wywołała swego cza-> 
su wielkie poruszenie. Wątpimy bar-* 
dze, czy przemysł niemiecki będzie tak 
tłusto opłacał p. Kallenborna, jak to 
było dotychczas w Polsce. 


Nowy Bytom w Świętochłowickiem. 
(Ujęcie złodzieja i podpala- 
cza.) Swego czasu została okradzio- 
na tutejsza Sypialnia kolejowa. Zło- 
dziej, chcąc zatrzeć za sobą ślady, pod- 
palił następnie sypialnię i uciekł. 
s*chwytała go onegdaj policja w Kró- 
iewskiej Hucie. Jest to niejaki Erwin 
Norowski, który za swe czyny stanie 
przed sądem. 

Piekary Wielkie w Świętochłowi- 
skiem. (Uwolniony od winy i 
kary.) Przed kilku dniami odbyła się 
w Tarnowskich Górach rozprawa prze- 
ciwko Tomaszowi Haflikowi z Piekar 
Wielkich, oskarżonemu o niedozwolo- 
ne polowanie na leśną zwierzynę. 
Przeprowadzone dochodzenia i prze- 
wód sądowy wykazały brak konkret- 
dych dowodów winy, wobec czego sąd 
uwolnił oskarżonego od winy i kary. 


Z Pszczyńskiego 


Mikołów w Pszczyńskiem. (Z rady 
mi siskTGY W piątek, dnia 26 wrze- 
śnia b. r. odbyło się publiczne posie- 
dzenie- rady miejskiej. Po zatwier- 
dzeniu odbioru wykonania ulicy Polnej 
przez p. Jakobowica, zaakceptowano 
umowę, zawartą z koleją w sprawie 
dostarczenia wody z -wodociągu miej- 
skiego dla stacji kolejowei w: Mikoto- 
wie oraz umowę, zawartą z budowni- 
czym Klimankiem w sprawie budowy 
w stanie surowym budynku szkolnego 

i sali gimnastycznej. Następnie uchwa* 
lono ubezpieczyć iniciski dom 16-fami- 
liimy przy ul. Krakowskiej, zmienić ta- 
ryfę opłat w tut. rzeźni miejskiej z dnia 
30 kwietnia 1928 r. oraz wydzierżawić 
miejski oswód. położony obok sadu Do- £ 


`~ 


Warszawska giełda pieniężna 
w dniu 2 października 1930 r. 

Dolar amerykański 8.89 zł. Funt szterlingów 
angielskich 43.23 zł. 100 franków francuskich 34.91 
zł. 100 szylingów austriackich 125.59 zł. 100 ko- 
ron czeskich 26.40 zł. 100 lir włoskich 46.61-zł. 100 
franków szwajcarskich 172.67 zł. 100 guldenów ho- 
lenderskich 359.07 zł. 100 belgów belgijskich 124.12 
zł. 100 guldenów. gdańskich 172.88 zł. 


Giełda zbożowa w Poznaniu 
w dniu 1. października 1930 r. 

Żyto 17.25—18.05. Pszenica 25.00—26.75. Mąka 
żytnia 25.00. Mąka pszeniczna 45.50—-48.50. Słoma 
prasowana 2.40—2.60. Siano luźne 7.00—5.00. Siano 
prasowane 8.00—9.00. Ziemniaki jadalne 2.50—2.80. 
Reszta bez zmiany. Usposobienie słabe. 


Ceny bydła na targowicy miejskiej 
w Poznaniu. 
w dniu 30 września 1930 r. 


Spędzono: 567 sztuk bydła, 1873 sztuk świń, 
456 sztuk cieląt, 275 sztuk 'owiec, razem 3171 zwie- 


ARA GRRIWIE a lod ARK I LA na dalsze trzy lata. Poza 
tem postanowiono pobierać dodatki ko- 
munalne na 1931 r. w wysokości 75 
proc. opłaty państwowej od patentów 
na wyrób wzgl. sprzedaż trunków, 
przetworów wódczanych i spirytuso- 
wych, oraz uchwalono pokrycie kosz- 
tów przeprowadzenia wyborów do 
seimu i senatu. W końcu odbyło się 
taine posiedzenie z 3 punktami obrad. 

Wyry w Pszczyńskiem. (Rozbu- 
dowa fabryki azotów.) Firma 
Oswag zamierza przeprowadzić roz- 
budowę tutejszej fabryki azotów. Mia- 
nowicie mają być pobudowańne genera- 
tory wodne, gazorhetry itd. Plany 
rozbudowy są wyłożone w urzędzie 
okręgowym do publicznego wglądu na 
okres 14 dni. W tym też czasie moż- 
na wnosić ewentualne sprzeciwy i to 
do starostwa Ww Pszczynie. 


i Rybnik. (Przebudowa dworca. 
kolejowego.) Projektowana prze- 


"budówa dworca osobowego została już 


rozpoczęta. Obecny budynek zostanie 
znacznie powiększony przez przybu- 
dowę dwu skrzydeł. Prace budowla- 
ne wykonuje budowniczy p. Grzesik. 

Wodzisław w Rybnickiem. (Po- 
żar.) W ubiegłą niedzielę podczas 
sumy spłonęła doszczętnie stodoła far- 
ska, dzierżawiona przez trzech mie- 
szczan. Całe tegoroczne żniwo padło 
pastwą płomieni. Pogorzelcy ponoszą 
znaczne szkody. Prawdopodobnie 
ogień został podłożońy. 

Radoszowy w Rybnickiem. (Z a ba - 
wa zbijatyką.) Na zabawie w sali 
Bednorza powstała bijatyka. Niejaki 
Stefan Dziekan z Niedobczyc został tak 
pobity, że go- musiano odstawić do 
szpitala brackiego w Rydułtowach. 


Jastrzębie Górne w  Rybnickiem. 

akże małe okalęczenia mo- 
gą być niebezpieczne.) 21-letni 
ciskacz Ryszard Gajda, zatrudniony na 
kopalni, został okaleczony przy pracy. 
Ponieważ okałeczenia nie były ciężkie, 
G. nie zważał na nie i także dnia na- 
stępnego zjawił się w pracy. Wróciw- 
szy do domu, skarżył się na boleści i 
musiano go odwieść do szpitala, gdzie 


zmarł. 
zZ Tarnosórskiego 


Tarnowskie Góry. (Obwody wy- 
borcze.) W związku z wyborami 
do sejmu i senatu podzielono powiat ; 
tarnogórski na 34 obwody, w tem Tar- 
nowskie Góry na 6, Radzionków na 6, 
a Świerklaniec na 2 obwody. Wszyst- 
kie inne miejscowości tworzą po jed- 
„nym obwodzie. . 

(Polskie nabożeństwa 
Różańcowe) odbywać się będą w: 
kościele parafialnym we wszystkie dni 
tygodnia z wyitąkiem wtorków i piat- 
ków, w kościele OO. Kamiljanów, zaś 
tylko we wtorki i piątki. 

- Lasowice w Tarnogórskiem. (Ok ra- 
dli oberżystę.) Onegdajszej no- 
cy włamali się nieznani sprawcy do 
oberży Gołki i skradli. kilka butelek 
wódki, pewną ilość kiełbas, obrusy i 


inne rzeczy. 
Z Lublinieckiego 


Lubliniec. (Przytrzymanię za 
rabunek ikradzież.) Na tutejszej 
stacii REM przytrzymano dnia 30 


— 


MAE = 
MYĆ Bo Wr WGA 


ida. 
rząt. Płacono za 100 kilogramów: Woły 90—138 zł, 


iałowice 90—146 zł, młodzież 80—100. zł, cielęta 104 
do 170 zł, owce 100—154 zł, świnie (tuczniki) 150 


do 184 zł. Przebieg targu spokojny. 
Ceny za produkty rolne 
z dnia 1 października 1930 r. 

(Podane przez firmę „Raiffeisen“ hurtownia 

towarów. Katowice, ul. Gliwicka 3). 

Za 100 kg: żyto krajowe zł 21.00—22.00, żyto 
na wywóz 22.00—23.00, pszenica krajowa 30—32, 
pszenica na wywóz 39.00—40.00, jęczmień na wy- 
wóz (zależnie od jakości) 28.00—32.00, owies kra- 
jowy 22.00—23.00, owies na wywóz 25.00—26.00. 

Pasze treściwę za 100 kg loco stacja odbior- 
cza (przy ilościach pełuowagonowych): makuch 
słonecznikowy 48 proc. zł 28.00— 29.00, makuch sło- 
necznikowy 46 proc. 27.00—28.00, imakuch lniany 
34.00—35.00, makuch rzepakowy 26.00—27.00, otręby 
żytnie 13.00 do 14.00, otręby pszenne zwykłe 
15.00—16.00. otręby pszenne średnio-grube -16.00 do 
17.00, słoma prasowana żytnia 5.75, słoma praso- 
wana pszenna 5.75, Słoma  prasowara owsiana 
5.75, siano łąkowe prasowane lub luzem 12.50 do 
13.50. AAE Aaa żak Bogda Z Okidó DA ee s yae o ERE słabsze! 


września 17-letniego Antoniego Perkę 
z Sosnowca, poszukiwanego za napad 
rabunkowy. Tego samego dnia przy- 
trzymano za kradzież roweru Antonie- 
go Mięsioka i Wincentego Kopytę z 
Lubecka. Wszystkich odstawiono do 
więzienia sądowego. 


Herby Śląskie w  Lublinieckiem. 
(Kradzież drobiu.) nocy na 
środę przytrzymano "na kradzieży 


drobiu u kolejarza Edwarda Fultkiego 
trzech niebezpiecznych włamywaczy, 
mianowicie: Tadeusza Rodzanka, Mie- 
czysława Sikorę i Walentego Jendry- 
ka, wszyscy z Częstochowy. Pod sil- 
ną eskortą odstawiono ich do więzie- 
nia sądowego w Lublińcu. 


Z calej Polski. 


Sosnowiec. (Napad rabunkowy 
na plebanię.) Na plebanię w Porębie 
Górnei - dokonano: napadu bandyckiego. 
Bandyci obrabowali plebanię i -zabrali 
dwa konie, na których potem uciekli. 


Poznań. (Wyrafionwana zbrod- 
nia.) Przed dwoma mniej więcej tygod- 
niami w Brodnicy w powiecie śremskim 
znaleziono zwłoki 62-letniej Marjanny Mi- 
chalakowej. Początkowo przypuszczano, 


Celem podięcia przedwstępnych prac 
w związku z ekshumacią zwłok uczestni- 
ków powstań- śląskich, spoczywających 
na cmentarzu katolickim w Mysłowicach 
i złożenia ich we wspólnym=bratnim gro- 
bie, na którym stanie odpowiedni pomnik 
ku czci bohaterów, magistrat miasta My- 
słowic ponownie podaje krewnym i zain- 


Uprasza się również o podanie naz- 
wisk i daty zgonu nieznanych poległych. 
Magistrat zaznacza, że w razie nie wnie- 
sienia do 2 tygodni sprzeciwu wzgl. spro- 
stowania dat zgonu bohaterów: (łacznie z 
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że staruszka padła ořiarą PSSE | 
wypadku z ogniem, późniejsze jednak do- 
chodzenia ujawniły straszną zb 
Okazało isę, iż staruszka padła ofiara. 
morderstwa, które zamaskowano upo070* 
rowaniem - nieszczęśliwego wypadku: 
Śmierć nastąpiła wskutek uderzenia t87 
pem narzędziem w głowę. Nastepnie 
zwłoki oblano -spirytusem denaturow® 
nym i dla -zatarcia śladów  podpalono: 
Sprawcy zbrodniczego czynu nie zdołano 
jeszcze wyśledzić. Jako Silnie podej 
nego aresztowano: Szczepana Gumperta: 
właściciela 18-morgowego gospodarstw” 
w Brodnicy, u którego Śp. Michalakow? 
była na wymiarze į mieszkała w jego 49" 
mu.- Odkrycie strasznej zbrodni, zam 
skowanej w tak wyrafinowany sposób: 
wywołało w całej okolicy wstrząsając? 
wrażenie. 

Warszawa, (Oskarżona porani 
ła sędziego.) Przed sądem w Wa” 
szawie stanęła niejaka Wanda Kara 
ska, która w dniu 15 lipca b. r. w wa 
szawskim Sądzie powiatowym w: kse 
gdy sędzia Dębicki wydał na nią wyrok 
skazujący ia na 6 miesięcy ke” 
pochwyciła stojący -na stole krucyf 
uderzając sędziego w głowę. Z 
skazano za ten czyn na jeden i pół TO! 
więzienia. 

Kutno. (Śmierć urzędnika K9; 
lejowego od kuli z pociag 
Onegdajszej nocy z  przejeżdżające?” h 
przez stację Mijanki obok Kutna pociag! 
pośpiesznego oddany został tajemnic 
strzał, który zranił dyżurnego ruchu A”: 
toniego Morawskiego w brzuch. Morawsk | 
zmarł. Ponieważ do pociągu przyłączo!ć | 
były dwa wagony ze strzelcami, wracaj 
cymi z uroczystości toruńskich do. WA” 
szawy, żandarmeria przeprowadziła 
miejscu dochodzenia, jednak żaden z A 
rabinów, znajdujących się w rękach strze” 
ców nie wykazywał śladów po strzale 

Limanów. (Dwoie dzieci ponię 
sło śmierć w płomieniach.) 
czasie pożaru we wsi Szczawej, pow 
limanowskiego spalił się dom gospodarz. 
Jana Mazura. W ogniu poniosło Śr 7 
dwoje jego dzieci. Pożar powstał z P% 
wodu wadliwej tadówy pieca i braku e 
mina. 


Exshumacja zwłok powstańców w Mysłowicach. 


teresowanym do wiadomości uzupełnioń” 


-spis . poległych powstańców -z prośbą -< 


wyrażenie: zgody na ekshumacię i doK!® 
dne sprawdzenie, czy nazwiska, imion? 
i daty zgonu. są Ścisłe, gdyż przy niek 
rych zachodzą wątpliwośic jak to wa” 
czono pod rubr. ostatnią. 


Lp. Nazwisko i imię data zgonu Uwagi wzgl. wątpliwe: 

1. Czaja Wiktor 2L 8. 19 r. 396/19 Pe 

2. Borutzki Rudoli 18. 8. 19 r. 367/19 ` (Paweł) 

3. Lis Konrad 16. 8. 19 r. 363/19 

"4, Bachen Józef : 26.7. 20 r. — 

5. Baron Paweł 28. 7. 20 r. 385/20 

6. Bednorz Franciszek » 21. 8. 19 r. 403/19 

*7. Bełkowski Karol i 25.6. 20 r. — ' - z ; 5 
„8. Biłok Tadeusz 20. 8. 19 r. 399/19 » ASA 
- 9. Chwila Wilhelm 17. 8.20 r. — 

10. Ciupka Józef 5.7.20 r. — 

J1. Chrostek Jan 28. 8. 20 r. — 

12. Czop. Konrad 24. 5.20 r. — (24. 5. 1921 r.) | 
13. Gierlata Jan 28, 8. 19 r.- —” z | 
14. Graca, Franciszek 20. 8. 19 r. 386/19 (1. 8. 19 r.) 

15. Josek Antoni 8. 7. 20 r. — 

16. Kamiński Franciszek 28. 7. 20 r. — Ñ 
17. Kamiński Franciszek =. 9 20 r. — À 
18. Kwitko Franciszek ` EDT ko 3 

19. Keller Franciszek 21. 7. 20.r, = K 
20. Lis Wilhelm 31. 8. 20 r. 346/20 (18. 8. 20 r.) 

21. Magdziorz: Franciszek 20. 8. 19 r. 389/20 

22. Nowak Wilhelm 16. 8. 20.r. — 

23. Stalmach Na 28. T. 20 1. — "A 
24. Sosna Oskar 20. 8.191: — (Wilhelm 20, 8. 20 r.) k 
25. Trybus, Alfons 26. 8. 20 r. = 
26. Urzacz Jerży 22. 5. 19 r. — ° x 

27. Wróbel Piotr NA 18: 5. 19 r. 384/19 

28. Woźnica Jan 4. 7.20 r. — 

29. Zawadzki Franciszek 20. 8. 19 r. 381/19 | 
30. Ziaja Maks 22. 8. 20 r. 335/20 

31. Pietrzyk Józef 29. 8. 20 r. — 

32. Nieznany 20. 8. 19 r. — 

33. Nieznany : 22 8.20 r. — 


rubryką ostatnią), uważać będzie, Że A 
zostali i krewni wyrażają milczącą Z ty 
na ekshumację zwłok do wspólnei ma aty 


g-ce 


i umieści na pomniku nazwiska i 
zgonu. jak -zaznaczoro w rubryce 


TELEGRAMY. 


Prymas Hlond jedzie do Londynu. 

Londyn. Dnia 9 października br. 
Przybędzie do Londynu ks. Prymas 
H ond, celem dokonania uroczystego 
boświęcenią nowego kościoła polskie- 
50, które nastąpi w niedzielę, dnia: 12 
. m. Ks. Prymas zamieszka w pała- 
*U arcybiskupim. jako gość kardynała 
Bourne'a. (PAT) U 


Ford w Niemczech. 


Berlin. W Kolonii odbyło się 
Uroczyste położenie kamienia węgiel- 
Jego pod fabrykę Henryka Forda. 

uroczystości wziął udział Ford, 
który w czasie podpisywania aktu 
lundacyjnego oświadczył: „życzę na- 
rodowi rliemieckiemu dalszego nowo- 
zenia w jego interesach“. (PAT.) 


Długi angielsko-rosyiskie. 

Londyn. W angielskim minister- 
śtwie spraw zagranicznych odbyło się 
Bierwsze zebranie komisji, złożonej 
Z przedstawicieli angielskich i sowiec- 
kich, która ma rozważyć sprawę wza- 
iemnych żądań w związku z długami 
Rosji. Naradv potrwają dłuższy czas. 


TEATR I SZTUKA. 
TEATR POLSKI W KATOWICACH. 


W piątek, dnia 3 b. m. premiera 
»Wicka i Wacka”, komedji Z. Przy- 
doylskiego w opracowaniu reżyser- 
skiem p. Ryszkowskiego. Główne role 
odtworzą pp. W. Jabłoński Wicka i T. 

Orczowicz — Wacka. Zespół od- 
Warza następujące główne role: Ży- 
Malski (Zbyszewski), Jadwiga (Szpa- 

ewiczowa), Helena (Grzebska), Kle- 
Packi (Ryszkowski Zabawnicki), Pu- 
chalski (Faust) Janowski Paulina (Orze- 

a). Resztę zespołu dopełniają pp. Ja- 
Kubowska, Kornacka. Tosikowa, Ję- 
rzęjowska, Galińska, Brandt i Loedl. 

W sobotę, dnia 4 b. m. „Opowieści 
Hoffmanna“ dla młodzieży szkolnej z 
sościnnym występem Liljany Zamor- 

lej. Bilety do nabycia w gimnazjum 
Mątematyczno-przyrodniczem, ul. Ja- 
šlelońska, u p. prof. Hrnczarka. ; 
k W sobotę wieczorem po raz drugi 
į media Z. Przybylskiego „Wicek 

acek“. 
Repertuar. 

. Sobota. dnia 4 października „Opo- 
esci Hoffmanna“ (dla szkół), o go- 
zinie 15.30. i 
i Sobota, dnia 4 października „Wicek 
Wacek“, o godz.. 19.30. 

„ Niedziela. dnia 5 października „Skal- 
hierzanki* o godz. 15.30. . 

_„ Niedziela, dn. 5 października „Opo- 
wieści Hoffmanna”, o godz. 19.30. 


Teatr Polski na prowincii. 
* Poniedziałek, dnia 6 b. m. „Skal- 
ierzanki*. Bytom, o godz. 19.30. 
oniedziałek, dnia 6 b. m. „Dar po- 
a“, Rybnik, o godz. 19.30. 
à torek, dnia 7 b. m. „Halka“ Tar- 
owskie Góry, o godz. 19.30. 
K Środa, dnia 8 b. m. „Dar poranka“, 


Ólewska Huta, o godz. 19.30. 
oz zakk PE EEA SAE A KER A 
Kto wysrał? 


kl dwudziestym dniu ciągnienia 5 
gy 21 polskiej loterji państwowej, 
tą wniejsze wygrane padły na numery 
stępujące: 
20.000 zł na nr. 141610. 
0.000 zł na nr. 40225. 
© 5000 zł na nr. 70599 103321. 
lzgp0 3000 zł na n-ry 17727 143862 
849 180285. 

TAA 2000 zt na n-ry 58700 77651 
335 198738. 
415,0 1000 zł na n-ry 10812 18576 
llos, 64665 66963 73777 80866 92701 
l4czy! 131929 139001 141081 +141870 
lsgżą, 153339 156055 159632 160495 

50 182866 205514 205723. 
liqz3 500 zł na n-ry 4331 10092 11132 
41qgj 11509 20994 21007 24563 40524 
5273 42986 48013 48200 56400 58426 


Tank 


3 

37034 67681 69030 76692 91207 94556 
3 
16362 138901 141714 
122618 

15646 
1994 45 


112554 115253 116275 128339 
152099 157798 
173088 175334 
194345 197581 
207840. 


168063 171363 
184826 188720 
200864 203052 


Pomoc dla Niemczyzny zagranicą 
oraz akcja rewizionistyczna w Niemczech. 


Ruch rewizjonistyczny, jaki od kilku 
lat szerzy się w Rzeszy Niemieckiej, po- 
siada formy akcii dokładnie i w szczegó- 
łach przemyślanej i opracowanei. Że tak 
jest, przekonywamy się, obserwując dzia- 
łalność specjalnych związków i instytu- 
cyi, których zadanie polega na stwarzaniu 
dowodów o niemieckim charakterze od- 
stąpionych przez Niemcy oraz Austrię 
ziem, które ze względu właśnie na ów 
niemiecki charakter winny być zwrócone. 

Ostrze samej akcji jest skierowane 
przedewszystkiem przeciwko granicom 
polskim, litewskim, duńskim, włoskim oraz 
czesłosłowackim. Do tego dochodzi spra- 
wa zwrotu Gdańska. 

Najpoważniejszymi czynnikami w ak- 
cji rewizjonistycznej, oraz w akcji utrwa- 
lenia niemczyzny poza granicami Rzeszy 
są: Verein für das Deatschtum im Aus- 
lande“, „Der Deutsche Schutzbund”, „Das 
Deutsche Auslandinstitut", „Deutsche Aka- 
demie (Monachjum)“ oraz „Gustav Adolf 
Verein“. Roczne wpływy wymienionych 
organizacyj wynoszą przeszło sześć mil- 
jonów marek. 

„Verein fiir das Deutschtum im Aus- 
lande“, miał w r. 1929 w przybliżeniu 3 
miliony wpływów, „Gustav Adolf Verein“ 
przeszło 2 miliony. Wielką część tych sum 
wydatkowano częściowo na potrzeby 
kulturalne Niemców zagranicą. Znaczna 
pozatem kwota z tej sumy poszła na sze- 
rzenie propagandy rewizji. granic, oraz 
na akcię uświadamiającą w zakresie spraw 
mniejszościowych w Niemczech samych, 
oraz na terenie środkowej Europy, wszę- 
dzie tam, gdzie ięzyk niemiecki bywa je- 
szcze w użyciy. 

Poważnie przedstawia się akcja pro- 
pagandowa w „Verein fiir das Deutsch- 
tum im Auslande“. Związek ten wydaje 
ogółem 7 czasopism (w tem „Der Volks- 
deutsche* wychodzi w nakładzie 110.000 
egzemplarzy), zajmiuący się wyłącznie 
działalnością Związku zagranicą, losami 
mniejszości niemieckich, zagadnieniem re- 


wizji granic itd. Pozatem Związek firmu- 
ie wydawnictwa specialne dla młodzieży, 
tym samym sprawom poświęcóne, ukazu- 
jące się w łącznym nakładzie 300 tysięcy 
egzemplarzy. 

Oprócz powyższego „Verein fiir das 
Deutschtum im Auslande* rozwija powa- 
żną działalność wydadawniczą z zakresu 
literatury mmieiszościowej i  rewizioni- 
stycznej, organizuje akcje odczytowe, 
wydaje z początkiem roku szkolnego spe- 
cialne ilustrowane ulotki dla. młodzieży 
akademickiej oraz młodzieży szkół śre- 
dnich, celem zjednania -sobie młodzieży 
i prowadzi specialne biuro prasowe, któ- 
re dwa razy w miesiącu dostarcza 1.600 
dzieńnnikom i czasopismom materiały z 
zakresu zagadnień pograniczno-mniejszo- 
ściowych. „Das Deutsche Ausland-Insti- 
tut“, wydaje dwutygodnik „Der Ausland- 
deutsche", publikuje prace, poświęcone 
zagadnieniom mniejszościowym, urządza 
specjalne kursy wyszkolenia z zakresu 
podanych wyżej zagadnień dla sfer urzę- 
dniczych, iniciuje óbiazdy t. zw. „wystaw 
wędrowych* po większych miastach nie- 
mieckich i austriackich, wykorzystuje dla 
swojej akcji stację radiową w Sztutgarcie 
i prowadzi biuro prasowe, obsługujące co 
tygodnia 4000 dzienników i czasopism. 
„Der Deutsche Schutzbund', wydaje mie- 
sięcznik  „Grenzdeutsche Rundschau“, 
omawia zagadnienie mniejszościowe i po- 
graniczne w szeregu poważnych prac 
oraz w zbiorze „Taschenbiicher des 
Grenz- und Auslanddeutschtum*. „Der 
Gustav Adolf Verein“, instytucia zapomo- 
gowa przedewzsystkiem wydaje miesięcz- 
nik „Die evangelische Diaspora“ i wspie- 
ra finansowo niemieckie gminy ewange- 
lickie i ich działalność poza granicami 
Rzeszy. Działalność „Deutsche Akade- 
mie“, przejawia się w popieraniu poczy= 
nań. kulturalno-politycznych. i 


A jak wobec tegò wygląda propagan- 
da polska zagranicą?...... 


TETEE A BACREAE POZ PERCY OTACZA ZEE PORODOWA 


SPORT. 


Sensacyjny mecz piłkarski o mistrzo- 
stwo Górnego Śląska. 


Rozegrane w Królewskiej Hucie zawody piłkar- 
skie o mistrzostwo Górnego Śląska między druży- 
nami Amatorski K. S. Król. Huta —- Orzeł Wetno- 
wiec, zakończyły się sensacyjnnną porażką Król. 
Huty. 

Mimo deszczu i powszedniego dnia tysiące 
widzów przybyło na boisko, pragnąc być świad- 
kiem popularnej obecnie na G. Śląsku drużyny Ama- 
torskiego K. S., mającej bardzo szansę wejścia do 
Ligi. Tymczasem mecz zakończył się wbrew prze- 
widywaniom. porażka faworyta i to na własnem 
boisku w stosunku 1:3. Drużyna Amatorskiego K.S. 
robi wrażenie przemęczonej dotychczasowemi dwu- 
dziestu kilku rozgrywkami mistrzowskiemi i nie ma 
iuż tej świeżości, w jakiej znajdowała się od po- 
czątku sezonu. Mimo, iż przewagę w czasie całe- 
go meczu miał Amatorski K. S., Orzeł grał jednak 
znacznie lepiej i skuteczniej pod bramką. Zwy- 
cięzców cechowała też gra ofiarniejsza i ambitniej- 
sza. Bramki dła zwycięzców strzelili po jednej 
Kope, Widera i Sobik, dla Amatorskiego jedyną 
bramkę zdobył Niechcioł. Sędziował p. Gruszka. 

Wobec tego niespodziewanego wyniku wy- 
tworzyła się dziwna sytuacja, albowiem o tytule 
mistrza musi rozstrzygnąć jeszcze jedno spokanie 
na gruncie neutralnym. Wyznaczono jej już na $o- 
botę 4 b. m. w Katowicach, albowiem już w nie- 
dzielę mistrz Śląska musi grać o międzygrupowe 
mistrzostwo w swojej siedzibie z: Wartą z Za- 
wiercia. ` i 


Wyniki rozgrywek meczóww S. M. P. 
z dnia 28. IX. 1930. 

Palant. 

S.. M. P. Bykowina — $. M. P. Janów 161:47. 

Pięciokrotny mistrz Śląski S$. M. P. ponosi w 

Bykowinie sromotną porążkę. Przez tę porażkę 
mistrz śląski może utracić tytuł mistrza północnej 
części Śląska. 
Koszykówka. 

S. M. P. Chorzów — Ognisko Szk. Dokszt. 

Król. Huta 16:3. 

Pink-Ponk, 

S. M. P. Chorzów — S$. M. P, Chropaczów 6:0. 
S. M. P. Chropaczów — S. M. P., Katowice 0:6. 
S$. M. P. Chorzów — .$. M. P. Katowice 0:6. 
Rozgrywki odbyły się w Chropaczowie. 

Piłka nożna. 
S. M. P. Szopienice — S. M. P. Tarn. Góry. 
241 (1:1). 
S. M. P. Orzegów — D.-J. K. Orzegów 1:1. 

S. M. P. Panewnik — S. M. P. Knurów 8:1. 
Śląsk Opolski na boisku w Markowicach o mi- 
strzostwo Śl. Opolskiego. 

K. S: Markowice — K. S. Mikulczyce 7:0 (3:0). 

Drużyna z Markowic. odnosi ładne zwycięstwo 
uad silna drużyna z Mikulczyc, którą prześlado- 


wał pech, gdyż gra była otwarta, a tylko czasami 
Markowice miały przewagę. Z powodu deszczu 
boisko było rozmokłe. Aua ky 


Program radiowy, 


Sobota, dnia 4 paździeruika 1930 r. 

Katowice, fala 408,7 m.: 11.58 Sygnał czasu oraz 
heinał z wieży Mariackiej w Krakowie. — 12.05 
Koncert z płyt gramofonowych. — 13.00 Komuni- 
kat meteorologiczny. — 16.00 Komunikaty. —- 
16.20 Koncert z płyt gramofonowych. — 17.00 
Program dla dzieci starszych „i młodzieży z 
Warszawy. — 17.30 Skrzynka pocztowa radjo- 
stacji katowickiej dla dzieci. —- 18.00 Nabożeń- 
stwo z Ostrej Bramy, w Wilnie. —- 19.00 Co- 
dzienny odcinek powieściowy. —- 19.15 Rozmai- 
tości. — 19.30 Odczyt: „Problemy akustyczne 
radia". — 20.00 Intermiczzo muzyczne. —- 20.15 
Muzyka lekka. — 22.00 Felieton p. t. „Warszawa 
w przysłowiach“. — 22.15 Komunikat meteorolo- 
giczny. — 2.300 Muzyka taneczna. 

Warszawa, fala 1.395,3 m.: 14.05 Odczyt. —- 11.40 
Przegląd prasy krajowej. — 12.10 i 16.20 Mu- 
zyka z płyt gramofonowych. —- 16.35 Skrzynka 
pocztowa. — 17.00 Program dla dzieci. — 18.00 
Nabożeństwo z Ostrej Bramy w Wilnie. — 19.20 
Płyty gramofonowe. — 19.45 Komunikaty dla rol- 
ników. — 20.15 Muzyka lekka. — 22.00 Feljeton 
i komunikaty. — 23.00 Muzyka taneczna. 

Kraków, fala 314,1 m.: 11.40 do 18.00 Transmisje 
z Warszawy. —- 19.20 Przegląd polityki zagranicz- 
nei. — 19.45 do 20.00 Transmisie z Warszawy. 
24.00 Hejnał z wieży Mariackiej. 

Poznań, -fala 336,3 m.: 7.00 Gimnastyka poranna. 
7.3 Wiadomości z całego świata. =- 13.05 Koncert 
gramofónowy. — 14.00 i 14.15 Giełdy i komuni- 
katy rolnicze. — 18.00 Nabożeństwo z Ostrej Bra- 
my w Wilnie. — 19.15 Muzyka. — 19.55 Od- 
czyt. — 20.05 Wieczór autorski. — 20.15 Koncert 

g Warszawy. —- 22.30 Muzyka taneczna. 

Wrocław, fala 325 m., Gliwice, fala 253 m.: 11.35 
Płyty gramofonowe. — 17.50 Odczyt z cyklu „Po- 
lityka jako nauka“. — 18.30 Koncert popularny 
Muzyki włoskiej. — 20:30 Operetka Offenbacha 
„Die beiden Blinden“. — 21.10 Transmisja z Ber- 
lina. — 23.00 Muzyka taneczna. 

Berlin, fala 418 m.: 14.00 Płyty gramofonowe. — 
16.30 Koncert z Królewca. — 18.15 Płyty gramo- 
fonowe. -— 19.05 Koncert popularny. — 21.10 Ra- 
djokabaret. Następnie do 0.30 muzyka taneczna. 

Wiedeń, fala 516,3 m.: 11.00 Płyty gramofonowe. 
12.00 Orkiestra. — 15.20 Płyty gramofonowe. — 
17.00 Pieśni kompozytorów górnośląskich. — 17.30 
Utwory fortepianowe Haydna. — 19.35 Lekki kon- 
cert. — 20.30 Komedja w 3 aktach „Przygoda w 
Pirenejach". Następnie muzyka lekka. 

Niedziela, 5 paźdz. 1930. 

Katowice, fala 408,7 m.: 10.15 Nabożeństwo z ko- 
ścioła pod wezwaniem Najświętszei Marii Panny 
w Piekarach Wielkich. =— 11.58 Sygnał czasy. 
— 12.10 Poranek symfoniczny z Filharmonii War- 
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szawskiej. — 14.00 Ks. Dr. Bolestaw Rosiński: 
„Różaniec, Przyczynek do iego historii i zna- 
czenia“. — 14.20 Muzyka z Warszawy. — 14.30 
Odczyt z Warszawy „Wędrówki młodego rolni- 
ka”. — 14.50 Muzyka z Warszawy. — 15.00 Od- 
czyt z Warszawy p. t.: „Spółdzielczość w Pol- 
sce. — 15.20 Muzyka z Warszawy. — 15.40 Au- 
dycja dziecinna z Warszawy. — 16.00 Skrzynka 
pocztowa. — 16.20 Koncert z płyt gramofono- 
wych. — 16.40 Odczyt z Warszawy: „Liceum 
Krzemienieckie* (w 125-tą rocznicę założenia). 
16.55 Koncert z płyt *gramofońowych. — 17.15 
Wiadomości przyjemne i pożyteczne z Warsza: 
wy. — 17.40 Koncert reprezentacyjnej orkiestry 
policji państwowej w Warszawie. — 19.00 „Bery 
i bojki śląskie“ — Karlik z Kocyndra — (Prof. 
St. Ligoń). — 19.25 Felieton z Warszawy p. t.: 


„Makabryczne anegdoty. —- 19.40 Rozmaitości. 
— 20.00 Słuchowisko z Warszawy. — 20.30 Kon- 
cert popularny z Warszawy. — 22.00 Felieton z 


Warszawy p. t.: „Klejnot gór polskich“. — 22.15 
Koncert solistów z Warszawy. — 22.50 Komuni- 
kat meteorologiczny. 


Poniedziałek, 6 października 1930. 
Katowice, fala 408,7 m.: 11.40 Przegląd prasy kra- 
jowej z Warszawy. — 11.58 Sygnał czasu oraz 
hejnał z wieży Mariackiej w Krakowie. — 12.10 
Koncert z płyt gramofonowych. — 13.10 Komu- 
nikat meteorologiczny, -—— 14.30 Pogadanka tech- 
nicznaz Warszawy, —— 15.00 Komunikat gospo- 
darczy z Warszawy. = 15.20 Komunikaty. — 
16.15 Audycja dla dzieci i młodzieży z Warszawy. 
16.45 Koncert z płyt gramofonowych. — 17.15 
Odczyt z Krakowa p. t.: „Czem jest człowiek? 
17.45 Muzyka taneczna z Warszawy. — 18.45 Co- 
dzienny odcinek powieściowy. — 19.00 Rozmai- 


tości. — 19.35 Prasowy dziennik radjowy z War- 
'szawy. — 19.50 Komunikaty Związku Młodzieży 
Polskiej. — 19.55 Komunikaty  strażactwa ślą- 


skiego. — 20.00 Koncert międzynarodowy z Lip- 
ska. W programie dzieła Ottorino Respight pod 
dyrekcją kompozytora. — 21.30 Feljeton z War- 
Szawy. ~- 21.45 Koncert z Warszawy. — 22.10 
Felieton z Warszawy. — 22.25 Koncert z pły! 
gramofonowych. — 22.50 Komunikat meteorolo- 
ziczny. — 23.00 „Cyganerja* — opera w 4-ch 
aktach Pucciniego w wykonaniu solistów. chó- 
rów i orkiestry teatru „Scala* w Mediolanie pod 
dyrekcją Lorenzo Molajoli (Płyty „Columbia '). 


Sprawy towarzystw. 


Królewska Huta. Towarzystwo 
gimn. „Sokół* urządza swe miesięczne 
zebranie w sobotę, dnia 4 października 
b. r. o godzinie 19.30 (7.30 wiecz.) w 
sali posiedzeń Związku metalowców 
. Z. P. przy: ul. Marszałka Piłsuds- 


kiego 3. O liczny udział uprasza 
Zarząd. 
Katowice. Zebranie Katolickiego 


Związku Abstynentów w Katowicach 
przy kościele N. P. M. odbędzie się w 
niedzielę, dnia 5 października b. r. o 
godz. 4.30 w Domu Związkowym, na 
które zaprasza się wszystkich człon- 
ków. Goście mile widziani. 

Kamień w Świętochłowick. Bacz- 
ność sokoli! -W niedzielę, dnia 5 paź- 
dziernika o godz. 13.30 odbędzie się 
zebranie w sali zebrań p. Hermana, 
Ważne sprawy. 


Kalendarzyk zebrań Z. O. K. Z. 
Piatek, dnia 3 października 1930 r. 
Królewska Huta. Zebranie miesięcz- 
ne miejscowego koła Z: O. K. Z. o go- 
dzinie 20 w auli gimnazjum żeńskiego, 
ul. Rejtana. 

Łagiewniki. Zebranie - miesięczne 
koła Z. O. K. Z. o godzinie 19 w lokalu 
p. Szalonki, ul. Sienkiewicza 31. 
Niedziela, dnia 5 października 1930 r. 

Kalety. Nadzwyczajne walne ze- 
branie o godzinie 19 w szkole. 

Pszczyna. Nadzwyczajny zjazd de: 
legatów kół miejscowych obwodu 
pszczyńskiego o- godzinie 16 w sali 
Polskiego Domu Ludowego w Pszczy- 
nie. 7 

Środa, dnia 8 października 1930 r. 

Katowice. Zwyczajne walne zebra- 
nie członków koła w sali Strzechy 
Górniczej, ulica Andrzeja 21. Na po- 
rządku obrad referat p. t. „Obecny sto- 
sunek Polski do Niemiec" i sprawy 
aktualne. 

EE 
Krótko-zwięzłowato. 


Ostatnie walki gladjatorów w Rzy- 
imie odbyły się w roku 400 po Chry- 
stusie. i 

s 

Sądząc po stanie mumij, których 
przechowały się. tysiącę, znawcy wno- 
szą, że przeciętnie w starodawnym 
Egipcie ludzie żyli tylko lat trzydzieści. 
EII O URIA CORTEZ PARP A 
| O O A 
Nakładem i czcionkami firmy „Katolik*, spółka wy- 
dawnicza z ogr. odp. w Bytomiu, Śląsk Opolski. — 


Za redakcję odpowiedzialny: Franciszek Godula 
w Król. Hucie. 


«a mianowicie: 


Slaski Urząd Wojewódzki 
w Katowicach. 
L. R. P, I. 1943. 
Katowice, dnia 26 września 1930 r. 
Sląski Urząd Wojewódzki rozpisuje 


przetarg publiczny 


na roboty 


szklarskie 


przy budowie 4 pawilonów Za- 
kładu Głuchoniemych w Lublińcu 


z terminem wniesienia ofert do dnia 14 paździer- 
nika 1930 r. godz. 11-ta, 
Bliższe szczegóły przetargu podane są 
w Gazecie Urzędowej Województwa Słąskiego 
oraz na tablicy urzędowej Wydziału Robót 
Publicznych — IV. piętro. 
Za Wojewodę: 
(-) Dr. Kaufman 
p. o. Naczelnika Wydziału Robót Publ. 


Nadzwyczajna zimowa okazja. 
Polacy! Omiłajcie pośredników i przekupniów, 
nabywajcie towary wprost z pierwszego źródła — 
o połowę tańiej niż w Waszych miejscowościach, 
zaoszczędząjcie ciężko zapracowane pieniądze, wy- 
dawane w Waszych okolicach, a otrzymacie u nas 
podwójną ilość towaru, nadającego się do każdego 


domu, 
tylko za'42.40 zł, 

3 mtr: bostonu czysto wełnianego, 
podwój. szerok. na eleganckie męskie ubranie lub 
palto dam. (kolor według życzenia), 3 mtr. pięk- 
nego aksamitu na elegancką świąteczną suknię 
w prążki lub w. kratkę (wszystkie kolory prócz 
czarnego), 1 ciepła koszula trykotowa męska lub 
damska w najlepszym gatunku, 1 szal zimowy czy- 
sto wełniany najlepszego gatunku (wszystkie kolo- 
ry), 1 ręcznik dobry, kuchenny, 1 chustka turecka 


na głowę, 3 dobre chustki do nosa, I para ciepłych 


i grubych skarpetek męskich i 1 śliczny jedwabny 
krawat świąteczny. To wszystko razem wysyłamy 
w dobrych gatunkach tylko za 42.40 gr. po otrzy- 
maniu listownego zamówienia. Płaci się przy od- 
biorze. 

Uwaga:.Kupujący nic nie ryzykuje, gdyż o ile 
towar się nie podoba, przyjmujemy go z powrotem 
a pieniądze zwracamy. Ci, którzy nadeślą zaraz 
3 złote, nie płacą kosztów opakowania i opłaty 
pocztowej. Zamówienia prosimy adresować: 
Waść, O.iH. Grynield, dawn. „Polska Wytwórnia, 

Łódź, Nowomiejska 17. 
Cennik na wszelkie towary wysyłamy bezpłatnie. 
Uwaga: Taniej już być nie możeł 
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Biorąc pod uwagę obecne złe czasy i brak pienię- 
dzy, firma nasza postanowiła z powodu wielkiego 
kryzysu zniżyć ceny na wszelkie towary o 30 proc. 
Jako reklamę wysyłamy cały komplet pierwszorzęd- 
nych zimowych towarów, celem przekonania o ich 
dobroci i niskich cenach 


tylko za 18.— zł 


a mianowicie: 1 pulower męski duży w najnow- 
szych deseniach w dobrym gat., 1 koszulę z zimo- 
wego trykotu, 1 parę kalesonów z zim. tryk. w 
doskonałym gat., 3 pary skarptek cwern. deseń, 
bardzo mocnych, 3 chustki do nosa z ślicznemi kan- 
tami, 1 ręcznik, 1 krawat jedwab. w najnowszych 
wzorach, 1 garnitur pięknych spinek do koszuli 
męsk., 1 ładny spinacz do krawata, 3 tuziny guzi- 
ków do bielizny i 2 rolki nici białe i czarne. To 
wszystko razem wysyłamy tylko za 18.— zł za za- 
liczką pocztową po otrzymaniu listownego zamó- 
wienia, płaci się przy odbiorze. Koszta przesyłki 
2 zł 50 gr. płaci kupujący. — Bez ryzyka: kupujący 
nic nie ryzykuje — gdyż o ile towar się nie po- 
doba, przyjmujemy go z powrotem i pieniądze na- 
tychmiast zwracamy. — Więc spieszcie Się z za- 
mówieniami, bo to okazia, którą nigdy się nie pow- 
tarza. — Zamówienia prosimy adresować: 

„POLSKI TOWAR*, ŁÓDŹ, Skrzynka Pocztowa 208 
P. S. Na żądanie. wysyłamy bezpłatnie cennik 

wszelkich towarów. 


Śląski Instytut 


Rzemieślniczo-Przemysłowy 
w Katowicach 
uruchomił w dniu 26 września 1930 r. o godz. 18-tej 
w Katowicach w szkole gospodarczej przy ulicy 
Szkolnej 
kurs przygotowawczy do egzaminów 
mistrzowskich. 

Nauka odbywa się w poniedziałki, wtorki, 
czwartki i piątki od godz. 18—21-ej w powyżej 
oznaczonej szkole. 

Wszyscy kandydaci zapisani w. Instytucie 
winni regularnie uczęszczać na lekcje. 


Łaskawem względom Szan. Publiczności po- 
leca się: 


Aleksy Waldherg, zegarmistrz 


Rybnik 
róg placu Wolności naprzeciw starego kina. 
Fachowiec od roku 1900. Specjalista w zegar- 
nictw e zegarów więżowych jak.i skompliko- 
wanych zegarków kieszonkowych. Regulowanie 
podług chronometra. 

Mam także na składzie zegarki. znanych 
światowych marek, pierścionki ślubne, artukuły 
biżuteryjne, podarki na różne okoliczności. Nowo- 
wprowadzony dział wyrobów optycznych. Oku- 
lary według przepisu lekarza. 

Urzędnikom, którzy się wylegitymują co do 
osoby i zajmowanego stanowiska, daję na od- 
płaty na dogodnych warunkach. 
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będzie bielizna prana prawidłowo. Prosimy zwaz 
żyć, jak bardzo wydajnym jest Persil! Na 2/4 do 
3 wiader wody — jedna paczka! 


Rozpuścić Persil bez domieszek w zimnej wodzie! 
Zagotować bieliznę raz jeden przez kwadrans, po- 
czem wypłókać najpierw na ciepło, potem na zimnol 


y Kto raz w ten sposób wypierze, ten nigdy inaczej 
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Siemianowice (Sląskie). 


Bank budowy 


spółdzielnia z odpowiedzialn. nieogr. 
w Siemianowicach (S$/ąs*ich) 


Zastępstwo Banku Polskiego 


przyjmuje 


oszczędności 


udziela 


pożyczek 
i załatwia wszelkie czynności bankowe. 


Niebywała okazja! 


Jesień jest już. 
niędzy, to możesz otrzymać wszelkie towary ma- 
nufakturowe, z pierwszego źródła po cenach naj- 
tańszych fabrycznych w F-mie „Wygodpol*, Łódź, 
o 50 proc. taniej aniżeli w waszych miejscowo- 


Jeżeli chcesz zaoszczędzić pie- 


ściach. Wysyłamy reklamowy komplet towarów, 
który nadaje się dla każdego domu, aby przekonać 
się o dobroci i niskich cenach 


tylko za 55 zł 


a mianowicie: 1 ubranie gotowe bostonowe lub 
kortowe świąteczne odpowiedniej roboty we wszyst- 
kich rozmiarach w najpiękniejszych kolorach i ta- 
sonach (podać Nr. ubrania), 4 mtr., twidu na ele- 
gancką suknię świąteczną w najpiękniejszych dese- 
niach „ostatnia nowość“, 6 mtr. flanelki w najlep- 
szym gatunku w paseczki lub czysto białej, 1 mtr. 
na fartuch w dobrym gatunku, I pulower męski lub 
damski w anglelskich deseniach, 1 koszula męska 
trykotowa I gat, 1 koszula damska trykotowa 
I gat., 3 chusteczki batystowe, 1 para skarpetek 
jedwabistych, 1 para pończoch weł. To wszystko 
wysyłamy za zaliczką pocztową po otrzymaniu li- 
stownego zamówienia (płaci się przy odbiorze na 
poczcie) Bez ryzyka, o ile towar się nie po- 
doba, przyjmujemy z powrotem. Do każdego za- 
mówienia dolicza się 3.50 zł jako koszta opakowa- 
nia i opłaty pocztowej. Adresować prosimy: 


Firma „WYGODPOLU, Łódź, 


skrzynka po ztowa 60. 
Na żądanie wysyłamy bezpłatnie cenniki. 


CZYTELNICY! 


Przy zakupnie towarów 
powołujcie się na ogto- 
szenia w 'aszej gazecie 
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prać nie będzie. Dobry skutek przekona każdego. 


A 


L powodu zlikwidowania interest 


zupełna wyprzedai mebli 


wszelkiego rodzaju na spłaty na dogodnyć! 


warunkach. Gentrala mebli Antoni Solof/ 
Rybnik, Łony 11. Tel. 11 


Nowość! Nowość! 
Najpiękniejszy ~“ 
podarek dla dzieci 


jest książka pod tytułem: 


CZYTANKA 


dia dzieci 
do nauki języka polskiego. 


Ułożył Józef Madeja z Krakowa. 


Kolorowe ilustracje Zdzisł, Jedliczki. 
Pięknie wydana książka dużego formatu 
25X25 cm, ozdobiona oryginalnemi kilkubar 
wnemi ilustracjami o charakterze poa IE 
weie ju — który sam pochodzi ze Śląska 
skiego — przeznaczona 
peoa ad rzędzie dla dzieci, które 
„żyjąc w środowiskach obcych językowo: 
„uczyć się mają mowy ojczystej“, — 
W końcu książki krótka łatwo zrozumiała 
gramatyka. 
Cena za egzempi. oprawiony w piękną 
barwną okładkę Zł, 8.00. 


Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


REECE soa ve OI H 
Agituicie 
za nasza 


gazetą!!! 


Harmoniki, głucnota ulecza'me, 

< skrzypce, Wynaiązek Eutom_ 
nandol ny | ządemonstrowany 

gramofony | cjąlistom. Usuwa P ry 

zegarki., tęviony słuch. sra” 

brzytwy, | nieknięcie Z, USZU. gig 

itd. tanio. Katalog ilu- | Liczne podziękow* so: 

strowany 15 gr. Ządajcie bezpłatnej dr: 

Karmelicki Dom Wysyłkowy | uczając.broszury. non 

Poznań 
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Wały Król. Jadwigi 11. 


